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Giepty kącik dla 


senatorów 
będzie gotów za 
6 tygodni 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 
go" (Zast.) telefonuje: 

W najbliższych dniach rozpocz- 
nie się przebudowa starej sali sej- 
mu na obrady senatu. Sala zosta- 
nie zmniejszona í odpowiednio 
przystosowana do ilości senatorów 

Kierownictwo budowy kładzie 
pozatem duży nacisk na sprawę 
akustyki, która jest wadliwa za- 
równo w sali sejmu, jak i senatu. 
Roboty mają być zakończone do 
dnia 15 września, t. j, przed o- 
twarciem sesji jesiennej parla- 
mentu. 


Ppułk. Jędrzejewicz 
pozostaje nadal w Tokio 

Warsz. koresp. „Głosu Polsk." 
go" (Zast) telefonuje: 

W związku Z wiadomościami, 
które ukazały się w prasie o ma- 
jącei jakoby nastąpić nominacji 
na miejsce dyrektora departamen- 
tu administracyjnego MSZ., pułk. 
Matuszewskiego, który, jak wiado- 
mo, ma Się udać na jedną z. pla- 
cówek zagranicznych — ppułk. 
Jędrzejewicza, attache wojskowego 
w poselstwie w Tokio, dowiaduje- 
my się, że wiadomości te nie od- 
powiadają prawdzie, gdyż ppułk. 
Jędrzejewicz pozostaje w Tokio, 
wszelkie zaś pogłoski o personal- 
nych kandydatów na miejsce p. 
Matuszewskiego są narazie nie- 
aktualne. 


Ferment w kopalniach 
śląskich 


Górnicy zapowiadają 
strejk protestacyjny 


KATOWICE 23 (Pat) Na ze 
braniu delegatów górniczych z 
54 kopalń przyjęto rezolucję, któ 
ra stwierdza, że bezpośrednie ukła 
dy z przemysłowcami nie dały wy 
ników w sprawie podwyżki płac, 
zjazd postanowił utrzymać w mo 
cy uchwałę z 17 bm. w sprawie 
proklamowania strejku demonstra 
cyjnego na środę 25 bm. 

Zjazd stwierdził, że centr, Zw. 
górników zwrócił się do zespołu 
Praca, aby wydał odezwę i wezwał 
robotników do strejku. 

Zespół „Praca“ wydał jednak 
odezwę, wzywającą górników do 
nieprzyłączania < sęk do strejku. 


Zerwanie stosunków 
dyplomatycznych 


międzyJaponją i rządem 
nankińskim 


LONDYN 23.7. Koresponden 
„Daily Telegraph” donosi z Peki 
nu iż Japonja zerwała stosunki dy 
plomatyczne z rządem nankińskim 
Powodem tak zdecydowanego kro 
ku jest wystąpienie Chin z wypo- 
wiedzeniem traktatu chińsko-japoń 
skiego z r. 1896. 

Jednocześnie sym Tsang-Tso- 
Lina otrzymał polecenie od rządu 
japońskiego aby zerwał rokowania 
z rządem nankińskim., Rokowania 
takowe wobec tego podjęte na 
nowo nie będą. Natomiast gen 
Isaug-Tsu-Lan syn Tsang-Tso-Lin: 
ząw idómił w depeszy marszałka 
Czang-Kai-Szeka że połączenie 

endźmii z Chinami centralnem 
ulv Opzenie stałego pokoju jesi 

go n ujgoretszem pragnieniem, 


czterech dni 

bawi w Wiedniu zgórą 150 tysięcy 
niemieckich śpiewaków, 
którzy przybyli z całego świata 
na 10-ty niemiecki zjazd śpiewa- 
czy. 

Liczne śpiewacze i muzyczne 
imprezy, zorganizowane w związ- 


ły się w specjalnie na święto śpie- 
waków zbudowanej olbrzymiej 
hali, mogącej pomieścić 80.000 os, 


W hali tej odbyło się szereś pro 


ła udział armja śpiewaków, złożo- 
na z 35,000 ludzi. 
Koncertom przysłuchiwało 
45.000 osób. 

Punktem kulminacyjnym uro- 
czystości był odbyty w dniu wczo- 
tajszym uroczysty pochód, który 
przeciągał najbardziej ruchliwemi 
śłównemi ulicami miasta. 

W pochodzie wzięło udział 150.000 
osób, 


się 


dla pochodu. 
Pochód trwał 8 godzin. 


dwany. 
Prócz rozłożonych na przestrze 


trybun, 
miot dla prezydenta związkowego 


ujawnia wzrost bierne 
go salda 


Bilans handlowy Niemiec za o- 
kres czerwca ujawnił wzrost defi 
cytu w porównaniu z majem. Wy- 
wóz w okresie czerwca wyraził 
się ogólną cyfrą 895 miljonów, 
import zaś—1 miljard 108 miljo- 
nów, nadwyżka przywozu nad wy 
wozem wyraża się więc sumą 
214 miljonów marek w porówna 
niu ze 190 milj. marek w maju. 
W okresie czerwca ujawnił się po 
raz pierwszy od szeregu miesięcy 
zahamowany wzrost przywozu i 
ERAY jednocześnie wy: 
wóz 


Wzrost importu przypada w 
'jerwszym rzędzie na artykuły spo 
„ywcze, a po części i na surowce. 
Wywóz surowców i towarów goto- 
wych ujawnił pewien wz ost. Przy 
wóz surowców wzrósł w dziale 
drzewa, wełny i bawełny, 


dukcji pojedyńczych oraz trzy ol- którego 
brzymie koncerty, w których bra-|przypada w tym roku. 


madzili się wzdłuż bogato przy-|du towarzystw śpiewaczych 
strojonych ulic, tworząc szpalery| Wiedniu w ratuszu wydano obiad 


Widzowie oklaskiwali co chwila| Wiednia Seitz 
uczestników pochodu,  przybra-| Reichstagu niemieckiego 
nych w barwne stroje, liczne or-| Obaj mówcy 

kiestry, sztandary i uroczyste ry-| poruszyli kwestję przyłączenia 


| 


0 » [| Cena 20 groszy || ier patari dk 


oraz wielu innych wybitnych go- 
ści. 

Całe miasto przybrało na cześć 
gości, którzy przybyli z całego 
świata, uroczystą szatę. 

Wszystkie imprezy, zorganizo- 
wane w związku ze świętem, od- 
bywającem się pod protektora- 


ku z uroczystościami, ogniskowa-|tem prezydenta Rzeszy Hinden- 


burga oraz prezydenta związkowa 

go Hainischa, znajdowały się 

pod znakiem wielkiego twórcy 
pieśni Franciszka Schuberta, 

setna rocznica śmierci 


Mimo olbrzymich rzesz, które 
brały udział w uroczystościach, 
wszystkie 
imprezy odbyły się w porządku i 
spokoju, 


70-miljonowemiu 
narodowi 


nie można niczego 
zakazać 


przypatrywało się zaś pochodowi| WIEDEŃ, 23 lipca. (ATE.) — 
setki tysięcy widzów, którzy zgro-| Na zakończenie uroczystości zjaz- 


w 


na 1.200 osób, Podczas obiadu wy 
głosili mowy burmistrz miasta 
i przewodniczący 
Loebe. 


Austrji do Niemiec. 
Loebe wspomniał, że jakkolwiek 


ni wielu kilometrów drewnianych |życzenie to nie może się jeszcze 
wzniesiono również na-| dzisiaj spełnić ze względu na wiel- 


kie trudności stawiane przez inne 


Czerwcowy bilans Nie-|Ujemny bilans Francji 


Niedobór wynosi miljard 
franków 


PARYŻ, 23 lipca. (Pat.) — Jak 
komunikują ze źródeł urzędowych 
import towarów do Francji w cią- 
gu pierwszego półrocza 1928 roku 
wyniósł 26.327.059.000 fr, wyka- 
zując zmniejszenie o 737.622.000 
fr. wiporównaniu z tym samym 0- 
kresem czasu roku ubiegłego. 


<BR 


Szubert -- patronem „Anschlussu” 


Swięto śpiewacze we Wiedniu miało wybitny 
posmak polityczny 
WIEDEŃ, 23 lipca. (Pat.) — Odfrządu, korpusu dyplomatycznego 


państwa, lecz w przyszłości sta- 
nie się ono realne, ponieważ 
70 miljonowemu narodowi nie moż 
na niczego zakazać. 
Z przedstawicieli państw daw- 
nej ententy był obecny tylko po- 
seł japoński. 


Francja uważa, 
że połączenie się Austrji 
z Niemcami jest niedo- 
puszczalne 


PARYŻ, 23 lipca. (Pat.) — Cała 
prasa paryska wyrażą ubolewanie 
e 
święto śpiewacze w Wiedniu stało 
się okazją do manifestacji za 
„Anschlussem''. 

„Petit Parisien" podkreśla nie- 
bezpieczeństwo podobnego sta- 
wiania sprawy, szczególniej w 
chwili, gdy obchodzone rocznice 
przypominają Austrji, że j 
orjentowanie się w kierunku Nie- 
miec jest rzeczą niebezpieczną dla 

sprawy pokoju”. 

„L'Oeuvre' zaznacza, 
sprawą wielkiego znaczenia Zor- 
jentować się w tem niebezpieczeń 
stwie póki czas. 

„L'Home Libre" stwierdza, 
obecność Loebego i Severinga u 


że jest 


boku kanclerza Seipla zwiększyło 
niezmiernie znaczenie uroczysto- 


ści wiedeńskich. 


Zdaniem „L'Avenir”;, nadeszła 
chwila, w którejby należało posta- 
wić jasno sprawę i 
zawiadomić Wiedeń i Berlin, że 
połączenie się Austrii z Niemcami 
jest rzeczą niedopuszczalną, 


Skutki szalonej wojny 


Gospodarka Europy nie może odzyskać równowagi 


przez granicę europejską w czerw 
cu r. „ wyniósł 60 milj. rubli, pod 
czas gdy w maju r. b. 50 milj. ru- 
bli. Import w czerwcu r. b. wy- 
niósł 73 milj. rubli, podczas gdy 
w maju r. b. 84 miljony rubli. 


Kiepskie interesy 
Horthy'ego 


BUDAPESZT, 23 lipca. (Pat.)— 


Wartość towarów przywiezionych 


Eksport w pierwszem PORROGZK) w czerwcu do Węgier wynosi 91.1 


1928 r. wyniósł 25.249.777.000 fr.) 
wykazując zmniejszenić o frank. 
1.591.314.000, tak że saldo ujemne 


bilansu handlowego w wymienio-| pengö. 


'+miljonów pengö. 
| miast towarów wywiezionych 59.1 


Wartość nato- 


Bierne saldo bilansu han- 


nym okresie wyniosło 1.077.282.000| dlu zagranicznego w czerwcu wy- 


franków. Jeśli chodzi o tonaż, to 
importowano 23.899.877 ton, to 
znaczy o 2.103.930 ton mniej, eks- 
portowano zaś 20.184.972 ton czy- 
li o 9.902.269 ton więcej. 


Bolszewicy zmniejszają 

saldo ujemne bilansu 
handlowego 

MOSKWA, 23 lipca. (Pat.) 


|Jak donosi agencia TASS eksport 


nosi zatem 52 milj. pg. Wartość to 
warów, przywiezionych w pierw- 
szem półroczu b. r. 
miljonów pengó. Wartość towarów 
wywiezionych — 367.6 mili. a za- 


wynosi 566.3 


tem saldo ujemne bilansu handlo- 
wego za pierwsze półrocze b. r. 
wynosi 198,7 milj. pg., podczas gdy 
w pierwszem półroczu r. ub, wy- 
nosiła ono 173.8 milj. pg. 


że j na 
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Bez rozbrojenia 
wszystkie pakły są nier 
bezpieczną farsą 


LONDYN, 23 lipca, (A, W.) — 
Lloyd George wygłosił w dniu 
wczorajszym na zgromadzeniu li- 
berałów w Stockiield przemówie- 
nie krytykujące ostro pakt Kello- 
ga, Przemówienie swoje zakoń- 
czył Lloyd George słowami: 

„Dopóki niema rozbrojenia == 
wszystkie pakty są jedynie farsą 
i to farsą, która może zakończyć 
się tragicznie". 


Komsomolcy burzą 
armie 
chińskie i kolonjalne 


MOSKWA, 23 7. (AW) W o- 
pracowanem ostatnio sprawozda- 
niu z działalności i organizacji 
komsomolskich stwierdza się z za- 
dowoleniem, że w ciągu lat osta- 
tnich organizacje te rozwijają się 
w tempie szybkiem. 

Szczególniej propaganda upra 
wiana przez komsomolców wśród 
obcych armji, przyniosła duże wy- 
niki, przyczem największemi suk- 
cesami mogą się komsomolcy wy* 
kazać na terytorjum Chin i wśród 
obcych armji KODBIRYCH. 


Gzy wiecie, ŻE... 


„Ww czasie pokazu lotniczego w Meta 
uległ katastrofie samolot wojskowy, któ- 
ry runął zę znacznej wysokości na lot- 
nisko. Porucznik Laborde poniósł śmierć 
miejscu, 

„Ww porcie Lizbony wybuchł olbrzymi 
pożar magazynów portowych. — Straty 
wynoszą 3 miljony escudorów, 

„dw wielkiej tabr fortepianów w 
Berlinie na ul. Hobrechtstrasse nastąpiła 
wczoraj eksplozja i zniszczyła urządze« 
nia fabryczne. Kilku robotników zostało 
poważnie rannych. Pożar, który w chwłe 
lę po eksplozji wybuchł, strawił skład 
drzewa, 

«Ww czasie katastrofy kolejowej, która 
wydarzyła się koło Farmington w Newa 
hampshire zginęło 8 osób. Jest wielka 
ilość rannych. W pociągu znajdowały się 
klatki z dzikimi zwierzętami należące- 
mi do cyrku Bernarda, jednakże żadnę 
ze zwierząt nie zdołało uciec, 

„koło Tarentu pociąg towarowy naje- 
chał na przejeżdżający przez tor auto- 
bus. 

Auto uległo zupełnemu strzaskaniu, 4 
osoby poniosły śmierć, 3 ciężkie obra- 
żenia, 

„zmarł wiceprezydent republiki argen 
tyńskiej, Beiro, 

„policja w Tulonie aresztowała 7 0- 
sób podejrzanych o udział w spisku, ma 
jącym na celu dokonanie zamachu na 
króla hiszpańskiego. 

«Bela Kun ma być przewieziony Sā- 
molotem do Hamburga, skąd okręt so 
wiecki odwiezie go do Rosji. 

„śledztwo policyjne stwierdziło, że or 
ganizator zamachu na szefa policii poli- 
tycznej w Białogrodzie, Milcinow, ú= 
ciekł. Za schwytanie Milcnowa została 
wyznaczona nagroda w wysokości 100 
tysięcy dynarów. 

„pogrzeb bankiera Loewensteina od- 
był się w tajemnicy, a udział w nim 
wzięło 17 osób z pośród krewnych i naj 
bliższych przyjaciół zmarłego. 


QAADOODJGOGOOG 


Dr. med. J. LEYBERG 


Choroby skóry i weneryczne 
bowrócii 


Traugutta 5, tel. 7-73. 
Godz, przyjęć: od 1—2 i 5--7. 


Cuxhaven pod Hamburgiem, 
'w lipcu, 

Gdy człowiek zaszył się hen, 
ma drugim końcu Niemiec, u uj- 
ścia Elby, nad Północnem mo- 
rzem, aby wypocząć zdala od 
„wielkiej“ polityki i nabrać ao 
płuc świeżego powietrza, zdawa- 
ło się, że żadna siła nie zdoła go 
skłonić do skreślenia nawet paru 
słów na temat międzynarodowych 
intryg, Tu, gdzie panuje niepo- 
dzielnie potęga morza, gdzie 
wszystkiem włada urok oceanu 
rieprzemierzona przestrzeń wod- 
na, nie należąca do nikogo, otwar 
ta jednako dla wszystkich naro- 
dów. Tu, gdzie najwyższą siłą jest 
kosmiczna moc międzynarodowej 
wymiany, wszechświatowego han- 
dlu, łączącego ludy całej kuli 
ziemskiej w zgodnym wysiłku do 
pokojowego współżycia; tu gdzie 
przybija tysiące okrętów, płyną- 
cych ze złotodajnej Ameryki, z 
tajemniczych Indji, słonecznej 
Brazylji i czarnej Afryki; tu gdzie 
codziennie wyładowuje się i za- 
ładowuje setki „iraktowców", 
kryjących w swem obszernem ło- 
nie worki kawy, skrzynie połu- 
dniowych owoców, bele bawełny 
i beczki solonych ryb; tu gdzie 
słychać języki pomieszane jak na 
wieży Babel, gdzie co godzina za 
rzucają kotwice wielkie parowce 
transoceaniczne, wraz z tysiąca- 
mi podróżnych wszelkich ras i na 
rodowości; tu gdzie najwyższą mą 
drością jest eksploatacja bogactw 
morskich: żegluga i rybołóstwo, 
— niemasz miejsca na szerzące 
niepokój intrygi, niema miejsca 
na nienawiść między ludźmi, któ- 
ra prędzej czy później musi do- 
prowadzić do wojny. To też tak, 
jak w porcie hamburskim obok 
potężnego „Deutschlandu” stoi na 
rejsie francuski „Amiral”, a wło- 
ski szkuner „Principessa Mafal- 
da” sąsiaduje z sowieckim pa- 
rowcem  „Proletarij, wszystkie 
kołysane w jeden takt potężnym 
oddechem fal morskich, tak je- 
den rytm, jedna skupiona woia 
przyświeca narodom w ich poko- 
jowem, przyjaznem współżyciu. I 
chciaż z portu Cuxhavenu, z jego 
przybrzeżnych fortów patrzą na 
morze paszcze luf armatnich, bro 
niące dostępu na ląd nieznanym 
wrogom, jednak są to tylko przy- 
kryte pokrowcami zabytki cesar- 
skich czasów i nawet podczas woj 
ny podobno ani razu nie były w 
użyciu, Flota angielska zbliżała 
się coprawda do wybrzeży, ale 
dalej jak do Helgolandu nie do- 
tarła ani razu. | 


Tak więc w owem środowisku 
powszechnego braterstwa, ideal- 
nej socjalizacji bogactw morskich, 
do których każdy ma dostęp i mo 
że z nich jednako korzystać bez 
żadnych ograniczeń, w owymi sie- 
lankowym zakątku zdawałoby się 
powinno się zapomnieć o wsze|- 
kich sporach i zatargach, których 
tyle dostarcza epoka powojenna. 
Przestrzeń morska 


rzecz na świecie, o której uie moj 


żna powiedzieć moja i wyłącznie 
moja; głębina oceanów wraz ze 
skarbami bursztynów i korali, ryb 
i ptactwa wodnego, to jedyna 
dziedzina na globie ziemskim nie 
mająca właściciela, gdzie każdy 
może łowić i polować ile mu tyi- 
ko sił starczy. 


Jakże śmieszuie wobec tych 
bezkresnych przestrzeni wygląda- 
ją owe drobne kłótnie o miedzę, 
jakże przyziemne i niskie są owe 
darcie się za łby o wąski pas zie 
mi Wypłyńcie na morze, prze- 


e NN 


oceanów, 
ściami z niewyczerpaneśo skarb- 
ca toni wodnych, a przestaniecie 
napewno grzebać w brudnych ka 
łużach konfliktów dyplomatycz- 
nych i w grząskiem błotku niena- 
wiści wśród ludzkiej braci, 

A tak niestety wygląda z per- 
spektywy tysiąca kilometrów ów 
mieszczęsny spór polsko - litew- 
ski, emocjonujący dziś całą Euro- 
pę i jak ropiejąca rana, śrożący 
w każdej chwili wstrząsem całego 
organizmu, Myślałem, że choć te 
marne parę tygodni nie wezmę 
pióra do ręki, aby zgłębiając ar- 
kana międzynarodowej polityk: po 
słębiać różnice między narodami. 
Cóż kiedy nie mośę się »przeć 
brzydkiemu nałogowi czytania ga 
zet i od czasu do czasu przerzu- 
cania na plaży „Hamburger Frem 
denblatt" lub „Hamburger Nach- 
richten". Przed wojną sprawa pol 
ska nie istniała dla prasy niemiec 
kiej, dzisiaj niema numeru pisma 
bez względu na kierunek, aby nie 
było wiadomości z naszych stron 


lub dłuższego artykułu o Polsce. M 


Z4.Vfi — GŁÓS POLSKI — 1928 


GRA w KOTKA i 


mierzcie nieskończo.ość niczyich] 


nów wpada mi w oko wsie ^y ar 
tykuł pod wiele mówiącym tytu- 
łem „Katze und Maus” [Kot i 
mysz). Kotem jest oczywiscie Pol 


ska, myszą — biedna, prze”! ło- 
wana Litwa.  Genewski kores- 
pondent „ organu mieszczaństwa 


hamburskiego przynosi alarmują- 
ce wieści z nad Lemanu, m”!"iące 
poważną sytuację kładąc szcze- 
gólny nacisk na odbywające się 
właśnie manewry armji polskiej 
na obszarze Wileńszczyzny. Po 
tym wstępie korespondent daje 
ujście swemu temperamentowi 
dziennikarskiemu i popuszcza cu- 
gli fantazji. Kreśląc od początku 
dzieje stosunków polsko - litew- 
skich od czynu gen. Żeliśowskie- 
go aż do dzisiejszych dni, według 
starej recepty ułożonej na Wil- 
helmstrasse, stwierdza, iż na świe 
cie panowałby niezakłócony spo- 
kój, gdyby nie gniazdo wojny, 
stworzone wskutek „oddania 
wschodniej Europy na pastwę pol 
skiego militaryzmu”, 


W dzisiejszym numerze druśie- 
czerpcie pełnemi gar-|go z wymienionych powyżej orga- 


ZYC 


Polska, idąc po linji najmniejszego 
oporu w swej ekspansji na wchód 
rzuca się na słabszą militarnie 
Litwę; jak w swem dążeniu do o» 
panowania Baityku wywiera na- 
cisk na całej linji od Pucka aż do 
Libawy (!). Dalej następują mimo 
wolne komplimenty pod adresem 
dyplomacji polskiej, której przy 
pomocy Francji (takl) udało się 
opanować port Gdańska i uczynić 
z niego podstawę dla swej floty, 
jako pierwszy krok do uderżenia 


na Prusy Wschodnie... 


Dalej następują pewne, że się 
tak wyrazimy, „nieścisłości“ hi- 
storyczne. Mianowicie jak litwini 
już w 1919 r. wnieśli skargę do 
marsz. Focha, i jak ten „dyktator 
Europy" stanął po stronie Po!ski. 
W tym samym duchu o linji Cur- 
zona, która przyznała Wilno i 
Grodno litwinom, jednak Polska 
nie usłuchała i opanowała Wilno, 
pomimo, iż miasto to posiada tyl 
ko nieznaczną ilość ludności pol- 
skiej, Najpoważniejszą część mie- 
szkańców stanowią żydzi, zaś 
mniejszość narodowa 40 pr. skła 


Korespondent opisuje, jak toĝda się z litwinów, polaków, biało- 


Pierwsi podróżnicy do bieguna 


walczyli ze śnieżną pustynią w strasznych warunkach 


Współczesne środki techniczne, 
samoloty, możliwości transportu 
odjęły podróżom do bieguna daw- 
ną aureolę tajemniczości; radjo 
dociera już i do mórz lodowatych, 
a wkrótce wiedza i technika, od- 
nosząc tryumf na całej linji, uto- 
rują drogę trzeźwej | rzeczowej 
pracy nad wykorzystaniem doko- 
nanych odkryć, wyzyskaniem wiel 
kich przestrzeni. Teraz właśnie, 
gdy nazwiska dzielnych lotników, 
kierujących się ku ,krańcom zie- 
mi', codziennie obijają się o u- 
szy, zajmującem jest dowiedzieć 
się. kto byli pierwsi śmiałkowie, 
którzy w dawnych czasach przed 
siębrali podróże do bieguna. W 
starych podaniach i pieśniach 
przechowały się wieści o bohate- 
rach z zamierzchłych czasów pier 
wsześo żaglowca, którzy wybie- 
rali się po skarby do zamków, 
„wznoszących się w dalekiej kra- 
inie kryształowych gór". Prze- 
śladowały ich wszelkie mace pie- 
kielne tam, gdzie „spływają w je- 
dno niebo, ziemia i woda, gdzie 
panuje wieczysta noc'. 

Już fenicjanie, którzy żeglowali 
wokoło przylądka Dobrej Nadziei 
i mijali słupy Herkulesa, dzisiej- 
szy Gibraltar, statki swoje kiero- 
wali na północ. W Odysei, w po- 
daniu o górach maśnetowych, któ 
re zmiażdżyły okręt, jest aluzja 
do mórz północnych. 


Pierwszym historycznie stwier- 
azonym faktem jest podróż z 
Massilia, dzisiejszej Marsylji, gre- 
ka Pytheasa, który wybrał się w 
IV stuleciu około r. 325 po Chr. 
na zwiedzenie nieznanych północ 
nych krajów. Straszliwe opowia- 
dania o przejściach w podróży 
mogły być wymysłem dla odstra- 
szenia konkurenta. Pytheas, żeglu 
jąc na północ od wysp Brytyj- 
skich, napotkał małą wyspę, przy 
której lody zagradzały dalszą dro- 


to jedynajgę. Czy była to lslandja, czy wy- 


spy Szetlandzkie, czy też Norwe- 
gja — niewiadomo. Dopiero pó- 
źniej odkrycie to wiązano z od- 
kryciami normanów, kraje nazwa- 
no Thule, ale nazwa ta utrzymała 
się tylko przy Islandji. Pytheas 
nie znalazł wiary u swoich ziom- 
ków, przewano go kłamcą i fan- 
tastą. Sprawozdanie z podróży za 
ginęło niestety, a tylko niektóre 


pełnych A a oskarżeń pism je- 
go przeciwników. Podróż Pythea- 
sa była odosobnionym wypad- 
kiem, którego historja tylko przy- 
padkowo: przechowała się dla po- 
tomności. Narody nad morzem 


Śródziemnem, zamknięte w swo- 
jej kulturze, mało miały zrozumie 


nia dla dalekich podróży odkryw- 
czych, a odstraszała tych synów 
południa także nieznana i groźna 
zima północy. 


Od roku 1000 narody germań- 
skie, pchane żądzą władzy, przy- 
gód i więdzy, rozpoczęły wielkie 
wędrówki na północ í wschód. 
Wyprawy normanów i wyprawy 
krzyżowe są  charakterystyczne 
dla pierwszego okresu, W parę 
stuleci potem nadchodzi drugi 
wspaniały okres wielkich odkryć, 
w którym prym wiodą hiszpanie, 
anglicy, portugalczycy i holen- 
drzy. Ta druga fala wielkich wy- 
praw odbija się już o brzegi kra- 
jów podbiegunowych, dociera do 
Indji, Chin, północnej Ameryki i 
kraju inkasów. I znów kilka wie- 
ków później padają ostatnie zapo 
ry. Europejczycy wdzierają się do 
wnętrza Afryki, do tajemniczej 
Azji, stawiają swą stopę na nie- 
dostępnej ziemi północy. Tylko 
daleki „kontynent lodowatego po 
tudnia", „Terra australis", jak ją 
nazywali starożytni, kryje się jesz 
cze poza lodowatemi skałami, 

Podróże narodów germańskich 
do mórz lodowatych, leżących w 
niedalekiem ich sąsiedztwie, roz- 

oczęły się już bardzo wcześnie. 

akonnicy irladzcy w ósmem już 


Bandaszpiegówimorderców, 


stuleciu osiedlają się w Islandji, 
skąd później wyganiają ich nor- 
manowie. Około roku 900 norma- 
jnowie odkryli Grenlandję i drogę 
morską wkoło północnego przy- 
lądka do morza Białego. 


O pierwszej wyprawie niemiec 
kiej pisze kronikarz Adamus z 
Bremy. Na rozkaz biskupa Beze- 
liusa z Bremy wyruszyli z ujścia 
Wezery, „by zbadać granice mo- 
rza Północnego”, hrabiowie fry- 
zyjscy, Stare podanie, tak powia- 
da kronikarz, stwierdziło, że na 
północ od ujścia Wezery nie masz 
lądu, tylko „nieskończone mo- 
rze'. Oprócz geograficznych ba- 
dań, misja miała na celu nawra- 
canie pogan. Żeślując na północ 
jod Islandji, fryzyjscy hrabiowie 
idostali się do wschodnio = gren- 
*landzkiego prądu, niosącego po- 
;tężne masy lodowe. Otoczone krą 
i pędzone na południa statki z 
trudem mogły wydostać się z nie- 
bezpiecznego miejsca, a kilka z 
nich rozbiło się o tudy. Opowiada 
nia ich o tem przejściu, iakoteż o 
morzu galaretowatem i strasznych 
potworach, zagrażających okrę- 
tom, wywarły na współczesnych, 
pisze kronikarz, potężne wraże- 


inie, 
l 


zlikwidowana na kresach Polski 
WILNO, 21 lipca, Policja poli-|szpiegowskiej, na czele której stoiļ trudem przechodzi przez gardło 


tyczna województwa wileńskiego 
wpadła na trop i zlikwidowała 


szeroko rozgałęzioną bandę szpie| : 


śgowską, stojącą na usługach rzą- 
du sowieckiego. 


Podczas nielegalnego przecho- 
dzenia przez granicę patrol polski 
zastrzelił przed pewnym czasem 
wywiadowcę bolszewickiego, przy 
którym  znalęziono dokumenty 
wielkiej wagi. 

Papiery podpisane były prze- 
ważnie przez Michała Czagrowa, 
kierownika sowieckiego oddziału 


szczegóły znane są z paszkwilów i|szpiegowskiego w Polsce. 


W kilka dni po tym wypadku 
schwytano na granicy zawodowe- 
go przewodnika przez „zieloną 
granicę, Szymona Majaka. 


Podczas badania Majak przy- 
znał się, że jest członkiem bandy 


tichał Czaśrow. 


W dalszym ciągu Majak zeznał, 
że znalezione ostatnio przez roba 
tników pracujących przy wyrębie 
lasów chocięcickich zwłoki nie- 
znanego człowieka, są zwłokami 
Stanisława Kwiatkowskiego "ze 
wsi Zakrajewo. 


Kwiatkowskiego zamordowali 
członkowie bandy szpiegowskiej z 
polecenia mińskiego G. P, U., po 
nieważ uważany był za „niepew- 
nego". 


Na podstawie tych informacji 
władze bezpieczństwa aresztowa- 
ły przywódcę bandy szpiegow- 
skiej Czagrowa i jego kilkunastu 
konfidentów. 


Dalsze śledztwo prowadzą wła 
dze cywilne i wojskowe. 
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Li. niemców. Po tym 
słodkim wstępie następuje histo- 
rja wojny polsko - litewskiej, któ- 
ra według słów nienawistnie u:po 
sobionego korespondrnta, 
wiła pod znakiem zapytania egzy 
stencję „wspaniałej Rzeczypospo- 
litej". Nawet syn muz ([Musen- 
sohn) Paderewski, któremu udało 
się uśpić czujność Wilsona, nie 
mógł załatwić tej sprawy pomyśl- 
nie dla Polski. Później następuje 
czyn gen. Żeligowskiego, po któ- 
rym tryumfująca Polska — we- 
dług obrazowego stylu autora — 
„pokazała lidze narodów i iej or- 
ganom swą szacowną lepszą p3- 
łowę'. Po tej całej porcji napaści, 
naszpikowanej soczyście „prowo- 
kącjami polskiemi*, „polskimi a- 
gentami, aneksyjnymi planami 
Polski, następuje  wyjawienie 
„wielkiej tajemnicy”, dlaczego 
Waldemaras, nie chce otworzyć 
granicy polsko - litewskiej; oto 
dlatego, że „miles gloriosus Pil- 
sudski na poufnej naradzie w grud 
niu z. r. zażądał wyraźnie przy- 
łączenia Litwy do Polski" (17). 
Ale i nie wszystko co polskie 
musi mieć czarne barwy; sąi 
punkty jaśniejsze, Koresponde'it 
przyznaje, że w czerwcu Polska 
w swej polityce litewskiej byla 
poparta nietylko przez Francję, a- 
le i przez Angļję i wyjechaliśmy 
z Genewy z poważnie zwiększo- 
nym prestigem, I tutaj nawet nie- 
miec musiał stwierdzić niefortun- 
ny krok Waldemzrasa, któremu 
cały czas przyznaje rację, aby w 
końcowych swych wywodach pod 
kreślić niefortunny krok premje- 
ra litewskiego, dotyczący osławie 
nego paragrafu konstytucji litew- 
skiej o stolicy litewskiej w Wil- 
nie. Korespondent zauważa, 
możnaby zrozumieć politykę Wa! 
demarasa, gdyby miał za sobą po- 
parcie choć jednego mocarstwa 
europejskiego, co jednak w isto- 
cie nie ma miejsca. Przeciwnie. 
nawet Rosja nie będzie prowadz! 
ła wojny z Polską i Francją, aby 
ratować Waldemarasa i jego pañ- 
stwo. Niemcy są wprawdzie zain- 
teresowane (słuchajcie!) losami 
państwa litewskiego, ale niemiec- 
ka polityka zagraniczna jesi 
zorjentowana na Zachód, I nawet 
gdyby Niemcy chciały wzmocnić 
tyły Wademarasa, nie mogłyby 
tego uczynić, ponieważ brak im 
militarnych środków dla prowa- 
dzenia skutecznej polityki zagra- 
nicznej, Polska jest najpotężniej- 
szem państwem militarnem na 
wschód od Renu; stanowi ona na 
wschodzie podobną militarną he- 
gemonję, jak Francja na zacho- 
dzie. Innemi słowy, Litwa nie mo 
że liczyć ani na pomoc Rosji, ani 
jna Niemcy — prawda, która z 


rusinów 


że 


publicystom królewieckim, gdań- 
skim i berlińskim, a która tu na 
zachodnich rubieżach państwa nie 
mieckiego jest dla każdego zro- 
zumiała i zupełnie śmiało głoszo- 
na. Jeśli więc dziennikarz nie- 
miecki w ciągu swych wywodów 
nie raz mijał się z prawdą i za- 
wsze dyszał nienawiścią do Pol- 
ski, tu na końcu swych wywodów 
przekreślił niejako całą myśl prze 
wodnią i musiał skapitulować wo 
bec rzeczywistości. Polska prze- 
stała być drapieżnym kotem, Li- 
twa niewinną myszką, Niemcy 
zaś grają w kotka i myszkę, czy- 
niąc minę niewiniątka, jakgdyby 
nigdy nie starały się podjudzać 
kowieńskiego dyktatora i czynić 
z nieśo powolne narzędzie swej 
polityki 
Jan Uskach 


* 
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Mariano umarł, Zappi zwarjował 


Tragiczny los rozbitków „Italii“ wyrątowanych przez „Ńrąssina” 
Miliony lirów i tytuł współczesnego Kolumba dla gen. Nobile 


OLSO, 23.7. Z pokładu „Citta di Milano“ donoszą, że 
Zappi przejął się do tego stopnia zarzutami, stawianymi 
mu z powodu opuszczenia Malmyreena, iż zapadł na cięż- 
ki rozstrój nerwowy. DY,» , 

Równocześnie krążą pogłoski, że nie udało się urato- 
wać Mariano, który zmarł również na pokładzie „Citta di 
Milano‘! 

WIEDEN, (Pat) Donoszą z Kingsbay, że na pokładzie okrętu „Citta di 
Mitano” zmarł jeden z członków załogi „ltalji”. Nazwisko zmarłego trzyma- 
ne jest w ścisłej tajemnicy, Według powszechnego mniemania zmarł Maria no* 


ZYM, 23.7 (ATE.) Z Medjolanu donoszą, że generał Nobile 
* ogey zz, sąd dj pisany w czasie podróży na „Italjić 


| 


pewnemu dziennikarzowi włoskiemu za cenę trzech miljonów 

lirów. W fiedjolanie zawiązał się komitet faszystowski celem 

fa zabkia pomnika nieszczęśliwym towarzyszom generała 
obile. 


PRAGA, 23.7 (ATE,) Donoszą z Presburga, że tamtejszy kon: 
sul włoski Palmier: nadesłał do dzienników czechosłowackich 
oświadczenie, w którem odpiera zarzuty stawiane generałowi 
Nobiie. Konsul stwierdza, że Włochy nie potrzebują opieki żad: 
nego innego narodu i że nie ścierpią mieszania się w wewnę: 
trzne sprawy. Genera! Nobile — zdaniem konsula — zachował 
się jak bohater i może być słusznie porównywany z Markiem 
Polo i z Kolumbem. W żadnej mierze nie może on być 
obwiniony od odpowiedz:alności za katastrofę ekspedycji. 


Dobro i zdrowie ludności 


*sżą na sercu ministrowi spraw wewnętrznych 
Warsz. koresp. „Głosu Polskie go” (St. Gr.) telefonuje: 
Dowiadujemy się, że minister spraw wewnętrznych, gen. 
Składkowski, wystosował do wszystkich wojewodów i staro- 
stów grodzkich pisma, w których przypomina okólniki o spo- 
sobie przyjmowania ludności w urzędach i o podniesieniu 
stanu sanitarnego miast i wsi oraz wyglądu estetycznego 
raju. 
WA Minister zwraca uwagę, że okólniki te są niedość 
pulatnie wprowadzane w życie. t ka 
Wobec czego po raz ostatni przypomina konieczność ich 
sealizacji, a na przyszłość zapowiada stosowanie środków | ķi 


bardzo dotkliwych. 


Moskwa radzi Litwie 
aby udawała względem Polski giętką i uprzejmą 
MOSKWA, 23 lipca. (Pat.) go rozwiązanie kwestji 


Intencją 


skru- 
{Nurzyńskiego. 


czewski, 


porządku. 


Pikanfny skandalik 


Reemigranci w roli 
polaków amerykań- 
skich 


W dniu 20 bm. przybyła do 
Polski wycieczka związku polaków 
w Ameryce w liczbie 370 osób. 
związku polaków było 
po przyjeździe wycieczki uczynić 
objazd po kraju. 

W Warszawie zawiązał się spe 
cjalny komitet przyjęcia 
icieczki pod prezesurą dr. Feliksa 


Wycieczkę prowadził z Amery- 
prezes Związku polaków w A- 
meryce z Gievelan— Ohio p. Wil- 


Jak dotąd byłoby wszystko w 


Ale okazało się, iż rząd, 
przedstawiciele stolicy i 
stały wprowadzone w błąd, 


„Pucz' portugalski 


dał tylko przejściowo sukces powstańcom 


PARYZ, 23.7. „Matin” podaje szczegóły przebiegu powstania w 
Portugalji. 

W piątek wieczorem dowódca twierdzy San Jorge, kpt. Gonzal- 
gue, oświadczył, że jego oficerowie i żołnierze nie uznają obecnego 
rządu. Po tem oświadczeniu zakazano dostępu do twierdzy wszystkim 
oficerom, którzy pozostali wierni rządowi Carmony. Minister wojny 
wydał rozkaz kpt. Betrac, by unieszkodliwił na miejscu spiskowców. 
Między powstańcami a wojskami rządowemi wywiązała się walka are 
tyleryjska. Powstańcy przeszli do ataku na bagnety, przyczem udało 
się im w pierwszej fazie walk zdobyć przylegające do twierdzy kosza 
ry wojskowe. Po dłuższych walkach pod naporem wojsk rządowych 
powstańcy musieli się wycofać do twiedzy, Twierdza była ostrzeliwa- 
na przez całą noc huraganowym ogniem artylerji, Nad ranem wszys* 
cy powstańcy poddali się wojskom rządowym. 


LONDYN, 28.7. Ag. Reutera dowiaduje się z Lizbony, że pod- 
komitet, |czas walk pomiędzy powstańcami a wojskami rządowemi 7 osób zas 
prasa 20 | stało zabitych a 60 ciężko rannych. Rząd opanował w zupełności sy: 
tuację i powstanie zgniótł, 


tej wy- 


„wrzeć wpływ na korzystne dla nie 


"Wielka Katastrofa 


Dwie lokomotywy i 14 wagonów zdruzgotanych, 
jeden zabity, Il osób ciężko rannych 


Tass. „Izwiestja" zaznaczają, że 
w chwili obecnej 
polityka polska zmierza wyraźnie 
do stworzenia pozoru, iż niepowo- 
dzenie rokowań polsko - litew- 
skich nastąpiło z winy Litwy, 
ażeby Polska mogła wykorzystać 
na najbliższej sesji rady ligi wszyst 
kie atuty, jakie wypływają ze sta- 
tutu ligi narodów. 
Należy więc liczyć się z możli- 
wością zmiany przez radę ligi jej 
procedury w kwestji art. 11 i art 
15. 
Jest mało prawdopodobne, by ar- 
$umenty prawne  Wałdemarasa 
mogły w jakiejkolwiek mierze wy- 


Wczoraj zdarzyła się wielka ka- 
tastrofa kolejowa na szlaku Kę- 
trzyna — Kartuzy w dyrekcji gdań 
skiej pomiędzy stacjami Karbsz i 


preliminaryjnej procedury, której 
załatwienie, jak również uregulo- 
wanie całego konfliktu polsko - 
litewskiego będzie podyktowane 
wyłącznie względami politycznemi 
a nie prawnemi. 

Litwa powinna uczynić próbę zu- 
pełnie specjalnej giętkości i pew- 
nej uprzejmości wobec swego 

kontrahenta, 

ażeby złagodzić naprężenie i wy- 
kazać przez to  opinji publicznej 
świata, że 

niepowodzenie rokowań w znacz- 
nej mierze jest wynikiem nieprze- 
jednanego stanowiska i ambitnych 
planów Polski, 


Kolejowa 


nież 4-ej konduktorzy kolejowi. 
Na miejsce katastrofy wysłano 

natychmiast dwa pociągi ratowni- 

cze z pogotowiem technicznem i 


Prokowo. Pociąg osobowy wpadł|pomocą lekarską. Szczątki wago- 


na pociąg robotniczy, 


nów zatarasowały zupełnie tory 


Skutki zderzenia były okropne. | kolejowe. 


4 wagony osobowe zostały do- 
szczętnie zniszczone. To samo 
stało się z 10-ciu wagonami po- 
ciągu robotniczego. 11 osób jest 
ciężko rannych w tem 4 znajduje 
się w stanie beznadziejnym. Je- 
den robotnik został na miejscu za 


mn oem 


Na zachodzie i północy kraju 
oraz Wileńszczyźnie zachmurzenie 
duże i możliwe deszcze, w pozo- 
stałych okolicach kraju dość po- 
godnie, temperatura bez żadnych 


bity. Pozatem ciężko ranni są rów zmian. 
COFANIE DIETĄ ZEE 


P. Wilczewski bowiermm—jax do 
wodziłoby oświadczenie p. Nurzyń 
skiego rozesłane do prasy, przy* 
wiózł do Polski nie wycieczkowi 
czów lecz reeimigrantów, którzy z 
Gdańska rozjechali się natych- 


miast do swych stron rodzinnych.| PARYŻ, 22 lipca. (PAT). Jak 
Do Warszawy przybyła wprawdzie / 


SOK około : į donosi „Echo de Paris“, do wia- 
D 


100 reemigrantów i a E i 
powitana była uroczyście na dwor( domości policji doszło, że anar- 


cu, ale ici reemigranci natych- chiści uknuli w Narbonno i Bar- 
miast opuścili  Warszawę,|celonie spisek na życie króla hisz 
udając się do swych rodzin i| pańskiego, Zamach miał być do- 


swych bliskich na prowincję. Wo- 
bec tego szereg projektowanych 
imprez ku uczczenia i ugoszcze- 
niu wycieczki spełzły na niczem. 


konany w czasie uroczystego o- 
twarcia tunelu w Caniranc, W dn. 
18 b. m. aresztowano w Narbon- 


Krylenko 


ma zostać szefem GPU. 


RYGA, 23.7. Z Moskwy dono- 
szą, że w kołach zbliżonych do 
Politbiura utrzymuje się uporczy* 
wa pogłoska, iż szef wszechrosyj- 
skiej GPU. Menżyński ma być od 
wołany ze swego stanowiska a na 
jego miejsce ma być mianowany 


Prezes komitetu przyjęcia w 
Warszawie p. Nurzyński oskarża 
p. Wilczewskiego, iż źle zorgani 
zował wycieczkę. P. Wilczewski 
ze swej strony broni się jak może 
zapewniając, iż pełen był dobrej 
woli, ale ci, którym przewodził, 
słuchźć go nie chcieli. 

Jednem słowem: kompromita- 
cja. 
Sprawa wymaga jeszcze dokład 
niejszego oświetlenia, czy zaszło 
tylko nieporozumienie, czy też 
mamy do czynienia z oszustwem, 


Pocieszający objaw 
Poprawa sytuacji na 
rynku pracy 


Według danych państwowych 
urzędów pośrednictwa pracy osta- 
tnie tygodniowe sprawozdanie z 
ryuku pracy za czas od 7 do 14 
lipca br. wykazuje 109.536 bezro- 
botnych zarejestrowanych PUPP 
w stosunku do zeszłego tygodnia 
bezrobocie zmniejszyło się o 3.068 
osób. Znaczniejsze zmniejszenie 
bezrobocia nastąpiło w okręgach 


lazłyby w ten sposób uznanie rzą 
du sowieckiego. Według tych po- 
głosek zadaniem Krylenki będzie 
tępienie  kontrewolucji ekonomi- 
cznej śród inżynierów i techników 
sowieckich. 


Tragiczny zgon 

utalentowanego artysty 

JASTARNIA, 21 lipca. Przyby- 
ły tutaj na wakacje z matką i sio- 
strą z Krakowa art, malarz, war- 
szawianin, 33-letni Jerzy Winiarz, 
ratując dzisiaj w południe znajo- 
mego sam utonął, 


Udaremniony zamach 


na Króla hiszpańskiego 


ne jednego anarchistę, a nazajutrz 
4 innych, Decyzja w sprawie za- 
machu na króla powzięta zostala 
na zebraniu anarchistów, odby= 
tem w lesie pod Barceloną, Poli- 
cia hiszpańska uprzedzona o tem, 
dokonała w całej Katalonji licz- 
nych aresztowań, 


a 


Ejipt traci wolność 


Osrta rezolucja strons 
nictwa aft 
LONDYN, 2 „adług donie- 


sień z Aleksand.. .ibyło się tam 
zgromadzenie stronnictwa nacjona 
listycznego Waft. Na zgromadze« 
niu tem powzięła została rezolucja 
stwierdzająca iż rząd obecny pozo 
stający pod zwierzchnictwem Mo- 
hammeda paszy zdradza. interesy 
kraju niwecząc zdobycze uzyskane 
przez Egipt u Anglji już od wielu 
lat. Ostatnie unicestwienie parla- 
mentu zdaje się świadczyć iż Egipt 
zatraca nietylko zdobycze politycz 
ne lecz trąci wolność zdobyczy 
kultury i cywilizacji. 


Zniżka cen pieczywa 


Cech piekarski w Bydgoszczy 
postanowił wczoraj obniżyć z dn. 
23 bm. cenę chleba o 11 gr. na 
kilogramie, cenę zaś bułek z 6 na 
5 gr. za sztukę, (at.) 


Kilkaset Kilo sacharyny 


usiłewano przemycić w blokach betonowych 


KATOWICE, 23. (AW) — W dniu dzisiejszym nadszedł z Opo- 
la transport bloków betonowych dla firmy budowlanej Laff. Urzędni 
cy celni zwrócili uwagę na niezwykłą lekkość bloków, rozbito prze- 
to jeden z nich, a wówczas wewnątrz znaleziono zapas sacharyny, 
Po zbadaniu innych bloków okazało się, że wszystkie one zawierają 
sacharynę której ogólna ilość wynosi kilkaset kilogramów. 

Skarb państwa poniósłby na cle stratę wynoszącą do 200 tysię 
cy złotych, gdyby wspomniany transport zdołał dojść na miejsce prze 
znaczenia w postaci bloków betonowych. 

Należy liczyć, że kata wyniesie do jednego miljona 
Tymczasem, firma szwarcująca sacharynę z Niemiec straciła 

konfiskowano jej cały zapas tego towaru. 


złotych, 
tyle, że 


Wypadek zgonu młodego arty- 
sty, który życie swe poświęcił dla 
drugiego, wyołał powszechny żal, 
zwłaszcza, że ś. p. Winiarz posia- 


PUPP. Zyrardów 0 1839 osób, 
Łódź o 1.106, Sosnowiec o 215, 
Białystok o 122, Grodno o 100, 
Lwów o 258, Wilno+o 138, Górny 


OSTATNIE NOWOŚCI 


Rollanda, Ossendowskiego, Decob:v, 
Margueritta, Farrere'a i innych zapro- 


prokurator Krylenko, którego za- 
sługi w procesie szachtyńskim zna 
bi 1 zł. miesięcznie 


Slask o 890. t ; r ź w cenie 
ask O 20 (at) dał duży talent i pozostawił po|tylko w nowcotworz. czytelni 
A y z - (6 Łódź, U-go Sierpnia 52 
—0— sobie szereg nieprzeciętnych płó- „ŚWIATA pr. oticyna, l-sze piętro 


3 cien. 
Paris na Azorach 
Pomyśiny przebieg lotu 
transatlantyckiego 
NOWY JORK, 23 lipca. (PAT.) 
„Western Union“ donosi, że lotnik 
Paris przybył do Horta na Azorach 
o godz, 2-ej m. 22, 


ORQGQUCG00000699000009 
Dziś, o godz, 6 pp. 


Koncert Popularny 


Orkfestry Symfonicznej 
pod dyr. TEODORA RYDERA 


Anons: W czwartki, soboty, 


niedziele i wtorki od g. 6 on, 
KONCERTY popularne 


24,VII — GŁOS POLSKI — 1925 


Wiadomości | bieżąc 


Likwidacja zatargu 


w przemyśle pończosz= 
niczym 


Jak już donosiliśmy, Zw. Za- 
wodowy robotników  pończoszni- 
czych zwrócił się do inspektora 
pracy z prośbą o zwołanie wspól- 
nej konferencji w sprawie wysu- 
niętych przez pracowników żądań 
podwyższenia płac o 15 proc. 


W związku z powyższem, od- 
była się wczoraj pod przewodnic- 
twem insp. pracy p. Wyrzykow- 
skiego wspólna konferencja, na 
której pod dłuższych pertraktacjach 
doszło do porozumienia w myśl 
którego pończosznicy otrzymali 
od 5 do 18 proc, podwyżki płac 
stosownie .do kategorji płac. Tem- 
samem przedłużający się okres 
zatargów w przemyśle pończoszni- 
czym grożący już nawet wybu- 
chem strejku, został zlikwidowany. 


Przedłużenie zapomóg 
ia bezroboinych 


W dniu wczorajszym dyrektor 
obwodowego funduszu bezrobocia 


w Łodzi p. Ofienberg otrzymał 
zarządzenie Ministra Pracy dr. 
Jurkiewicza, przedłużające zapo- 


mogi na drugą połowę lipca, 


Uprawnieni do pobierania za- 
pomóg w tym okresie będą ci sa- 
mi, którym przysługiwały one w 
pierwszej połowie lipca. (p) 


Dodafkowy wymiar po- 
daiku od nieruchomości 


W związku z podwyżką opłat 
komornego za lokale 1-go izbowe, 
która weszła w życie z dniem 1 
lipca r. b., zachodzi potrzeba u- 
skutecznienia dodatkowego wymia- 
ru podatku od nieruchomości za 
drugie półrocze r. 1923, 


Wymiar ten uskuteczniony zo- 
stanie przez wydział podatkowy 
magistratu przy wymiarze podatku 
od nieruchomości za rok 1929, a 
podatek dodatkowy za II półro 
cze r. 1928 będzie egzekwowany 
łącznie z podatkiem za r. 1929. 


Inspekcję mieszkaniową 
irzeba słuchać 


Kary na opornych. 


Sąd okręgowy potwierdził ska- 
zujące wyroki sądów pokoju w 
sprawach. wszczętych orzez wy- 
dział zdrowotności publicznej (In- 
spekcja Mieszkaniowa) przeciwko 
właścicielowi domu przy ul. Roki- 
cińskiej 51, Władysławowi Choj- 
nackiemu, skazanemu na 20 zł, 
grzywny z zamianą na 4 dni are- 
sztu, oraz przeciwko Ruchli Froh- 
man, właścicielce domu przy ul. 
Aleksandryjskiej 16, skazanej na 
takąż karę, za niewykonanie zle- 
ceń inspekcji mieszkaniowej. 


Nocne dyżury aptek 


Dziś w nocy dnia 24 lipca dy" 
żurują następujące apteki: 
, 


M. Epstein (Piotrkowska 225 
M. Bartoszewski (Piotrkowska 95 
M. Rozenblum (Cegielniana 12), 
Suxcesorowie Gorfajna (Wschod- 
nia 54), J. Koprowski (Nowomiej- 
ska 15), 


28000800688868638866886886688 


Gierpiący NA reumatyzm, 
ltatary żołądika 

i Kiszekń, zaburzenia 

czynności wątroby 


niech nie omieszka skorzystać z akty= 
wowanych 


TABLETEK KARLSBADZKICH 


MAGISTRA KLAWE 
Przez aktywowanie TABLETKI zosta: 
ly w działaniu swem możliwie zbliżone 

do świeżej naturalne) wody 
Otrzymać można w każdej aptece 
i drogerji. 4072—6 
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| JeK należy stosować 


rozporządzenie o godzinach pracy 
Delegacia Kupców u p. starosty grodzkiego 


W dniu wczorajszym do staro- 
sty grodzkiego p. Strzemińskiego 
zgłosiła się delegacja stowarzysze- 
nia kupców detalistów oraz stow. 
kupców m. Łodzi, która przedło- 
żyła mu memorjał w sprawie osła 
tnio wydanego rozporządzenia o 
godz. handlu. Rozporządzenie to 
zdaniem kupiectwa, normuje w spo 
sób nader nieodpowiedni cały sze 
reg zagadnień dotyczących godzin 
handlu, dający się we znaki nie- 
tylko kupcom, lecz i kupującym, 
którzy po godz. 7-ej nie mogą 
czynić zakupów, gdyż kupiec w 
obawie ogromnych kar pienięż- 
nych, punktualnie o 7-ej sklep 
zamyka, 

Delegacja wskazała p. staroście 
że kupiectwo detaliczne samo dą- 
ży do jaknajściślejszego przestrze- 
gania przepisów o godzinach han- 
dlu,, zarówno na swe własne in- 
teresy, jak i zapewnienie kupcom 
odpoczynku po pracy. Jednakże w 
celu należytego wprowadzenia w 
życie przepisów o godzinach han- 


dlu, konieczne jest powszechne 
konsekwentne stosowanie ich. De- 
legacja jaknajostrzej wystąpiła prze 
omijaniu ustawy przez jadłodajnie 
bądź rzeczywiste, bądź fikcyjne, 
jest bowiem rzeczą wiadomą, że 
w Łodzi rozmnożyły się t. zw. 
herbaciarnie piwiarnie i t. d. któ- 
re pod tym pretekstem prowadzą 
do późnej nocy handel artykułami 


spożywczemi. „Ak: 
Zdaniem delegacji jest rzeczą 
niedopuszczalną, aby stwarzać 


dwie kategorje kupców obowiąza- 
nych przestrzegać przepisy i mo- 
gących te przepisy omijać. Dlate- 
go też, wskazała delegacja, konie- 
czne jest jaknajszybsze poddanie 
rewizji koncesji udzielonej na t, 
jadłodajnie, 

Zamykanie sklepów przez wszyst- 
kich o jednej porze nie może ob- 
niżyć konsumpcji, natomiast wy- 
żej podany stan rzeczy rujnuje 
sklepy solidne. Wspomnieć jesz- 
cze należy, że ulice boczne tak 
samo, są ważne jak i ulice głów-" 


ne, a również, że sklepy w 


Se. 204 


Będziemy korzysfali 
z przesiadek na kolejki 
dojazdowe. 

Długotrwałe pertraktacje w 
Sprayle udostępnienia mieszkań- 
com przedmieść taniej i dogodnej 
komunikacji, przez wprowadzenie 
10-o i 5-0 groszowych opłat za 


o- í a ER 
dwórzu i na piętrach podpadają |Przejazd Łódzkiemi Kolejami Do- 


pod odnośne przepisy. 

Delegacja zwróciła się z gorą- 
cą prośbą do pana starosty Strze- 
mińskiego ażeby w wypadkach po 
ciągnięcia do odpowiedzialności z 
tytułu rozp. o godzinach handlu 


jazdowemi w granicach miasta, 
zostały w dniu wczorajszym sfina- 
lizowane podpisaniem umowy po- 
między magistratem a tow, akc, 
łódzkich kolei dojazdowych. 
Umowa ta została przesłana do 


było zapewnione każdemu jaknaj-|Zatwierdzenia ministerstwu spraw 


sprawiedliwsze i jaknajdokładniej- 
sze rozpoznanie sprawy. W tym 
celu wydaje się rzeczą konieczną, 
ażeby władze administracyjne ze- 
chciały skorzystać z przysługujące 
go im prawa i zezwoliły po myśli 
art, 19 rozp, o post. karnowadm, 
na składanie piśmiennych wyja- 
śnień, gdyż wobec braków obroń- 
ców, obwiniony ustnie nie potrafi 
należycie się obronić. 

Pan starosta Strzemiński oświad 
czył delegacji, iż wyłuszczoną mu 


wewnętrznych i ministerstwu ko- 
munikacji. 


Łódzkie Koleje Doiaz= 


dowe 
podwyższyły kapitał 
zakładowy 
Na odbytem w pierwszych 
dniach lipca walnem zebraniu ak- 
cjonarjuszy lowarzystwa łódzkich 


wąskotorowych kolejek dojazdo- 


wych przyjęto uchwałę w sprawie 


sprawą zainteresuje się i wyda od] Powiększenia kapitału zakładowe- 
powiędnie zarządzenia podległym |g0 o 4 miljony 43 tysiące 200 zł, 


mu organom administracyjnym. 
(p\ 


Podania o zwolnienie z ćwiczeń 


winny być składane do 15 sierpnia 


Jak już donosiliśmy, wezwani 
zostali na ćwiczenia rezerwy sze- 
regowi roczników 1901 w piecho- 
cie, czołgach i łączności, rocznika 
1900 w lotnictwie, oraz podofice- 
rowie roczników 1902, 1900 i 1899 
i ci z roczników 1899 i 1890, któ- 
rzy nie odbyli ćwiczeń w roku 
ubiegłym, 

O ile wyżej wymienieni nie od- 


|minie w formacji. 
byli ćwiczeń w roku bieżącym i|się punktualnie w terminie będzie ki dał: 3 tadzie taki b 
do dnia 1-go września nie otrzy-| karane przez dowódcę formacji, a| 7054, jak ostatnio a nigdzie tak | mocarz ten, obudzony, 


2, 3,5,8, 9i 11, winni zgłosić się 


czyli do 7 miljonów 714 tysięcy 
zł. drogą drugiej emisji akcji, Ce- 
na emisyjna 104 złote, 


Walka z ogniem 


Propagandą Kieruje p. wojewoda Jaszczoł: 


Ogień — odwieczny wróg ludz- 


do PKU. 1 przy ul. Nowo - Targo-| kości, od czasów Prometeusza u- 


wej 18 po odbiór kart powołania. 


jarzmiony, okiełznany i w karby 


Podania o odroczenie ćwiczeń| “ety —, buntuje się po dziś dzień, 


winny być składane również w P, 
K, U. 1 do dnia 15-go sierpnia, a 
jeśli rezerwista nie otrzyma odpo- 
wiedzi do dnia 1 września, powi- 
nien stawić się w określonym ter- 
Niestawienie 


| 
i 


choć tak dawno jest na usługach 
człowieka, — zrywa nałożone nań 
pęta i w rozszalałym pędzie nisz» 
czy dobytek człowieka a niejedno 
krotnie czyha na jego życie. 

Ów zbuntowany żywioł dawno 
już się nam nie dał tak mocno we 


nął człowiek. Lecz czy człowiek, 
choćby w ręku władzę dzierżył, 
jak pan wojewoda, który to ka- 
jsło rzucił, nie jest słabym wobec 
wielkiego ognia? Żadna moc go 
nie zniszczy. Strzeg się przed nim 
można tylko, śniewu jego nie bu- 
dzić,,, 

A ludność naszych miast. mta- 
steczek i wsi lekceważy sobie po- 
'tęgę ognia, nie pamięta o ten, że 
niszczy 


mali kart powołania, a zamieszku- uchylanie się od ćwiczeń karane bardzo nie dokuczył, jax ludności f wszystko: co spotka na drodze 
ją w obrębie komisarjatów policjij będzie sądownie, (b) 
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Jutro Premiera! 


żądanie 


Generał chiński 


Adjutant generała 
Konsul angielski 


Zona konsula 


Li = chinka 


Sza. 


Arcydzieło, osnute na 
tle ostatnich krwa- 
wych wydarzeń 
w Chinach 


naszego województwa. 
„Zemsta na wroga!" — krzyk- 


futro Premiera! 
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Najpotężniejszy film świata! 
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— Bernard Goetzke 
NiensSón=Ling 

Jack Trevor 

— CARMEN BONI 


Agnes Petersen — 


MOZŁUCHINOWA 


7 wojewody, 


w ; |nych obrazków. 


Trzeba tedy obywatela pou- 
czyć, jak się ma wystrzegać poża- 
ru, trzeba mu przypomnieć, na 
jakie naraża się niebezpieczeń- 
stwo. i 

Wojewódzki wydział bezpie- 
czeństwa publicznego kieruje ak- 
čja, której ojcem jest wojewoda 
Jaszczołt, 

Naczelnik Bielecki i najbliższy 
jego współpracownik, p. Szper — 
to szef sztabu przeciwpożarowego 
i jego adjutant. 

Panowie ci planują akcję pro- 
paśandową na wielką talg. 
Współdziałać w akcji tej będzie 
prasa, straże ogniowe, kler, wła- 
dze administracyjne i wszelkie 
stowarzyszenia społeczne 

Na konferencji prasowej, odby- 
tej w województwie, czytaliśmy 
mocną i przekonywującą odezwę 
Odezwa ta zostanie 
rozplakatowana na wszystkich 
budynkach urzędowych na terenie 
województwa, Agitacja, obliczona 
na szerokie masy włościan, w zna 
cznej mierze opiera się na mal uja 
le poglądowym. Na drzwiach każ- 
dego domostwa, w każdej wiosce 
iw każdem miasteczku, znajduje 


j|się obrazek, ilustrujący grozę po- 


žaru i ostrzegający przed niebez- 
pieczeństwem. 

Z samolotów, które udzieliła Li 
ga Obrony Powietrznej Państwa 
zrzucane będą podczas jarmarków 
setki tysięcy ulotek i omawsa- 


Pierwsi w Polsce rozpoczynamy 
propagandę przeciwpożarową i po 


$|raz pierwszy współdziałają w niej 


również towarzystwa 
czeń od ognia. 

Atak generalny — tydzień pro- 
pagandy rozpocznie się w 
dniach najbliższych; miejmy na- 
dzieję, że wynikiem tej pracy bę- 
dzie zniknięcie upiornego widma 
czerwonego kura z naszych za- 
śród i domów, 


ubezpie- 


Nr, POW 


Uposażenie 


etatowych funkcjonarju= 
szów państwowych. 


Ostatni numer „Wiadomości 
Statystycznych" przynosi dane o 
miesięcznych poborach etatowych 
funkcjonarjuszów państwowych. 


Funkcjonarjusze etatowi w War 
szawie, samotni, w ”pierwszem 
trzechleciu słuby pobierają miesię- 
cznie wraz z dodatkami (stołecz- 
nym, regulującym, ekonomicznym 
mieszkaniowym, naukowym — dla 
profesorów, służbowym dla wojska 
itd); 

1) w III stopniu służbowym: 
podsekretarz stanu 1,254,70 zł, 
generał dywizji—1,641,70 zł; 


2) w V st. służb.: naczelnik 
wydziału —797,78 zł, profesor nad 
zwyczajny— 862,28 zł, pułkownik 
—1,055,78 złu; 


3) w VII stopniu służbowym: 

referendarz = 456,01 zł, kapitan 
- 563,51 zł; 

4), w VII stopniu służbowym: 
nauczyciel szkoły średniej ogólno- 
kształcącej — 362,10 zł, nauczy- 
ciel szkoły powszechnej — 277,25 

(35) 


Wisielec w lesie pod 
Zgierzem 


Tl=letni starzec popet- 
miś samobójstwo 


Zgierz wstrząśnięty został wczo 
raj wiadomością o samobójstwie 
74-letniego Adoffa Fiszera zamie- 
szkałego w Zgierzu przy ul, Za- 
kręt 25, 

Fiszer popełnił samobójstwo 
przez powieszenie się na drze- 
wie w lesie Dąbrowskim pod Zgie 
rzem. 

Wisielca spostrzegli rano prze 
chodzący przez las wieśniacy, któ- 
Ry o strasznem -odkryciu powiado 
my niezwłocznie policję zgierską, 


Po dokonaniu oględzin zwłok 
przez komisję sądowo - lekarską, 
wydano je rodzinie w celu pocho- 
wania, Przyczyna samobójstwa sę- 
dziwego starca otoczona jest ta- 
iemnicą. 


Zakład utylizacyina- 
siarylizacyjny 


Wydział zdrowotności publicz- 
hej wszczął staranią o uruchomie- 
mie w budynkach przy ul. Woło- 
wej wzorowego zakładu steryliza- 
cyjno-ntylizacyjnego, którego brak 
daje się w Łodzi odczuwać. 


Badanie stanu sanifar= 
neyo 


nieruchomości naszego 
miasta 


Równocześnie z ankietą wy- 
działu podatkowego, który przy- 
stąpił do sporządzania księgi in- 
wentarzowej nieruchomości m. Ło- 
dzi, wydział zdrowołności publicz- 
nej przeprowadza ankietę o stanie 
higjeniczno-sanitarnym nierucho- 
mości. 


24.VII — GŁOS POLSKI —. 1928 


Cmentarz Komunalny 


bedzie założony przez magistrat łódzki 


Wczoraj do prezydenta miasta 
p. Ziemięckiego zgłosiła się dele- 
gacja zarządu stowarzyszenia wol- 
nomyślicieli polskich w Łodzi w o- 
sobach pp. Jana Hanemana, Cze- 
sława Bayera i inż. Zylberszaca. 
Delegacja przedłożyła p. prezy- 
dentowi następujący memorjał: 

Zarząd stowarzyszenia wolno- 
myślicieli polskich okręgu łódzkie 
go zwraca się niniejszem do magi- 
stratu m. Łodzi z wnioskiem zało- 
żenia oddzielneśo cmentarza ko- 
munalneśo dla zmarłych, nie nale- 
żących do żadnego z uznanych 
przez państwo wyznań religijnych. 

Stan rzeczy dotychczasowy nie 
odpowiada wymaganiom czasu ani| 
też w zastosowaniu prąktycznem 
i sprzeczne jest z zasadami istnie-; 
jącego ustroju prawnego. Zasadni- 
czo bowiem gminy wyznaniowe, 
które posiadają z powodu braku 
cmentarza dla bezwyznaniowcówi 
dysydentów monopolowe niejako 
stanowisko, uważają, grzebanie 
zwłok według swego rytuału za 
pewien obrządek religijny i dopeł- 
nienie go stanowi dla nich condi- 
tio sine qua non użycia cmenta- 
rza. 

Faktem zaś niezbitym jest, że 
szerokie sfery społeczeństwa ze 
względów zasadniczych odmawia- 
ją obserwowania przepisów religij 
nych jakiegokolwiek wyznania i 
w warunkach dotychczasowych są 
zmuszane do wejścia w stosunek 
z gminą  odnośnego wyznania 


wbrew własnemu sumieniu. Jest zostające we władaniu oddziel- 
to sprzeczne z prawem — albo- nych gmin wyznaniowych, We 
wiem konstytucja z dnia 17 marca wszystkich państwach  europej- 
1921 roku poręcza w art. 111-ym skich istnieją już oddawna cmen- 
wszystkim obywatelom nietylko tarze komunalne uniezależnione 
wolność wyznania, ale wyraźnie od jakichkolwiek społeczności re- 
— wolność sumienia wogdle i po-iligijnych. Jedynie przestarzałe sto- 
stanawia w artykule 112, że — ža-| sunki prawne i faktyczne b. zabo- 
den obywatel własnowolny nie ru rosyjskiego wypłynęły na to, że 
może być zmuszony do udziału w|mieszkańcy dawnej Kongresówki 
czynnościach lub obrzędach reli-| wciąż jeszcze pozbawieni są tak 
śijnych. Gminy zaś wyznaniowejelementarnych instytucji kultural- 
mają przy obecnym ustroju cmen-| nych. 
tarnictwa możność domagać  sięi Podkreślając raz jeszcze nie- 
dokonania przepisanych przez nie|zbędność założenia takiego cmen- 
obrządków wyznaniowych. tarza wyrażamy nadzieję, że ma- 
W zastosowaniu  praktvoznem |gistrat zechce przychylić się do 
prowadzi system obecny do wyzy-|nasześgo wniosku w czasie jaknaj- 
skiwania przez gminy wyznaniowe |krótszym. Zaznaczamy, przytem, 
ich stanowisk. „Gminy wyznanio-|że również rada miejska naszego 
we” jak stwierdza rada miejska,| miasta we wspomnianej powyżej 
w uzasadnieniu swej uchwały z d.|juchwale, z dnia 30 listopada 1921 
30 listopada 1921 roku celują w|roku podziela w zupełności stano- 
nieprzyzwoitych targach o cenę! wisko nasze w tej sprawie. U- 
miejsca na cmentarzu i uprawiają | chwała ta formalnie przyjęta i 
pod tym względem bezwzględnyjnie zakwestjonowana przez wła- 
wyzysk”, Krewni bowiem zmar-|dzę nadzorczą, podlega obecnie 
łych są w zupełności zdani na ła-|jedynie wykonaniu przez magi- 
skę tych gmin i muszą się zgodzić| strat”. 
na wszystkie ich warunki, Pan prezydent Ziemięcki przy- 
Ze względów powyższych zało-|rzekł delegacji w powyższej spra- 
żenie wzmiankowanego przez nas| wie jaknajdalej idące poparcie, o- 
cmentarza jest nieodzowne i win-iświadczając, iż wyda zarządzenie, 


no być jaknajprędzej urzeczywist-|by w myśl wymienionej powyżej| 


nione. Cmentarz taki ze stanowi-;uchwały rady miejskiej zakupiony 
ska techniki i hyśjeny  dawałby 
znacznie większą rękojmię zadośćjtarza komunalnego, na którym w 
uczynienia odpowiednim przepi-|przyszłości mógłby również sta- 
som, aniżeli cmentarze obecne po nąć gmach krematorjum. (p) 


TOALETOWE 


| ROZPOWSZECHNIONE NA CAŁEJ 
KULI ZIEMSKIEJ 


Skrzynka do listów 


Teoretyczne ulgi kole- 
jowe 


Szanowny Panie Redaktorzel 


Przyjęte jest, że powracający £ 
uzdrowisk krajowych korzystają 
z 66 proc. ulgi kolejowej. W dniu 
17 bm., wracając z Czarnięckej. 
Góry, położonej w odległości 115 
klm. od Łodzi, czyli uprawnionej 
do korzystania z ulg kolejowych 
zaopatrzyłem się w zaświadczenie 
zakładu uzdrowiska Czarniecka Gó 
ra, które wydaje się za pewną O- 
płatą, Konduktor jednak odmówił 
udzielenia jakiejkolwiek ulgi, nara 
żając mnie pozatem na szereg nie 
przyjemności. Zapytuję więc za- 
rząd zakładu uzdrowiskowego Czaf 
niecka Góra, w jakim celu wyda- 
je zaświadczenia pobierając za nie 
opłatę i narażając podróżnego na 
nieprzyjemności, jeśli dyrekcja ka 
lejowa takowych nie uwzględnia, 

Racz, Sz. P. Redaktorze, przy* 


został grunt pod założenie cmen-|jąć wyrazy szacunku. 


I. Wolfowicz. 
Łódź dn. 18.VII. 28. 


Zjazd b. więźniów ideowych Budowa Kolonii mieszkalnej 


Komitet prosi o zgłaszanie doltumentów | 


Jak się dowiadujemy, w listo- 
padzie rb. odbędzie się w Warsza 
wie drugi zjazd byłych więźniów 
ideowych z lat 1914—21. 

Komitet organizacyjny  wyło- 
niony przez zjazd zeszłoroczny o0- 
pracował już szczegółowy pro- 
gram uroczystości, które będą mia 
ły na celu nietylko uczczenie 
więźnia magdeburskiego marszał* 
ka Józefa Piłsudskiego, twórcy 
niepodległości Polski,.ale również% 
zespolenie wszystkich tych, któ 
rzy ofiarnym trudem przyczynili 
się do odrodzenia narodu i któ- 
rym Polska nie przyszła za dar-| 
mo. 


Z dtugim zjazdem byłych więż |łała wielkie poruszenie w Łodzi, 
niów ideowych połączona będzie|która więźniów tych posiada dość 
pamiątek więziennych. | znaczną ilość. Pe 


wystawa 
Wszyscy ci, którzy posiadają ma- 


TEATR i MUZYRA } 


Teatr leini 


Dziś í w dalszym ciągu co wie- 
czór o godz. 9-ej przy szczelnie 
zapełnionej sali aktualna łódzka 
rewja - wodewil drugiego wydania 
w 3-ch aktach red, G. Wassercuga 
„Tak, to jest Łódź” w znakomitej 
obsadzie pp.: Dąbrowskiej, Nie- 
działkowskiej, Niemirzanki, Puch- 


Ankieta ta ustali rodzaj i stan |niewskiej, Brodniewicza, Chodec- 


ńrządzeń sanitarnych, stan miesz- 
kania dozorcy, ilość i rodzaj skle- 
pów artykułów spożywczych, za- 
kładów, wytwarzających te arty- 
kuły, ogólny stan sanitarny nieru- 
chomości i t. d. 


. Ankieta ma na celu sprawdze- 
nie warunków sanitarnych posz- 
czególnych domów łódzkich, nie- 
zależnie od działania miejskich ko- 
misji sanitarnych. 
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kiego, Krzemieńskiego, Szuberta, 


| Tartekowicza, Winawera, "Tatar 


skiego i innych, z nowemi piosen- 
kami i ewolłucjami oraz z całym 
szeregiem nowych, nader eiektow- 
nych numerów tanecznych w wy- 
konaniu Soboltówny, Szmarówny, 
Wojnara i girlsów. 

Dekoracje K, Mackiewicza. 

Orkiestra jazzbandowa pod dy- 


w 10 aktach p. 


SAN 


Daleka od szablonu fascyn 
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W roli głównej: 


piękna 
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kobiety o dwustronnej 


terjały eksponatowe, jak korespon 
dencję, druki, notatki, odezwy itp. 
wydawane w poszczeg lnych o0- 
bozach i więzieniach obcych w la- 
tach 1914 —1921, winni zadeklaro 
wać je pod adresem Kapitana 
Chrząszczewskiego — Caspaerigo, 
Kancelarja Wojskowa Pana Pre- 
zydenta Rzplitej Zamek— Warsza- 
wą. 

Tam również należy zgłaszać 
udział w zjeździe i nadsyłać ręko- 
pisy do drugiego tomu  wydawni- 
ctwa „Za kratami więzień i druta- 
mi obozów”. 

Wiadomość o drugim zjeździe! 
byłych więźniów ideowych wywo | 


Umowy z przedsiębiorcami, 
którym w wyniku przetargu po- 
wierzono budowę o stanie suro- 
wym kolonji mieszkalnej na Pole- 
sia Konstantynowskiem, zawarte 
zostaną przez magistrat do czwart- 
ku dnia 26 b. m. włącznie. 


Warszawa, (1111). 


13,00 — Sygnał czasu, hejnał 
ży Mariackiej w Krakowie. 


głosi kpt. Olgierd Tuskiewicz, 


| 
19.30 — Odozyt p. t „Leczenie ziola- 
rekcją Z, Białostockiego. mi* — wygłosi dr. Marcin Kacprzak, 
Sala dobrze zabezpieczona od! 20:15 — Koncert popularny Orkiestry 
j Filharmonii Warsz. organizowany We- 
ewentualnego chłodu lub deszczu | sót Z elan Badla: - Wskoniwcy: 
specjalnemi zasłonami brezentowe 
mi, 
Powrót tramwajami zapewniony. 
Wejście do ogrodu 1 zł. 


skiego i Roman Tatenberg 4skrz.) 
"22.30 — Muzyka taneczna z rest. „O0- 


skiego i Igu Karbowiaka, 
© 


CIEKAWY KONKURS, 
W ostatnim numerze czasopisma „Ra 
dio“ ogłosiło konkurs na aparat detekto- 
rowy. 


„GONG“, 

Jeszcze tylko parę dni rewia „LETNIE 
MIŁOSTKI* z udziałem całego zespołu 
na czele z Buczyńską, Czartorzyską, Sa 
wicką, Belskim, Cybulskim, Sielańskim, 
Czesławem Skoniecznym. 


PYOPPPTSYP$HP" 
Gabinet dentystyczny 


E. FUCHS 


Nawrot 4, tel. 27-31, 


Przyjmuje osobiście, Wyki Zw zę 


osoby młodsze do lat 18. Dalsze warun- 
rat; najdowcipniejszy, 


nicztrrym, 
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4 W roli głównej: 


A Jana Balmea i Mieczysław Cybulski 
zwany polskim KONRADEM V£IVTEM. 


W roli głównej: 


| 


W roli głównej: 
Bert Lyteli | 
ywa ei 
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l 17.25 — Transmisja odczytu z Pozia- 


18.00 — Koncert w wykonaniu Jadwi- 
gi Polanowskiej i Romana Micewskiego 


Orkiestra pod dyr. Zdzisława Górzyń. | Swej ruchomości i 


najracjonalniejszy pod względem tech kina 


| Dzis” 


NG zy A W NESZULNOJY R 


na Polesiu Monstantynowskiem 


Jako termin całkowitego wy- 
kończenia budowli w stanie suro- 
wym umowa ustala 15 luty 1929 r.. 
natomiast w terminie do 15° grud- 
nia r. b. wyprowadzone mają być 
kondygnacje budowli oraz zakoń” 
czone pierwsze krycie dachu. 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


najestetyczniejszy pod względem wy- 


z wie. | Konania. 


Pragnąc rzucić garść pomysłów na= 
szym amatorom, proponujemy zbudowa” 


17.00 — Odczyt p. t „Lot Idzików | nie następujących aparatów: 
skiego i Kubali przez Atlantyk* — wy- 


w lasce, 

w parasolu, 

w kopertach od zegarka, Oraz zh 
względu na estetykę, proponujemy wyka 
nanie — w przyciskaczu biurkowym; 

w lampie stołowej, w formie ksiażki 
w postaci portfelu kieszonkowego, 

w wazonie kwiatowym itp. 


s 10 
Kino „Wad ewił 


Znany w naszem mieście ze 
doskonałego 
prowadzenia kilku kinoteatrów, p. 
dyr. Stobiecki, szukuje Łodzi nor 
we kino, którego podwoje zostaną 


aza“. Orkiestra pod kier. W. Roszkow-| otwarte z początkiem sezonų zi- 


mowego. 

W dawnem kinie „Nowości“ 
przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i 
Głównej wre praca budowlana, 
Stanie tam nowe zupełnie, wznie- 
sione na wzór stolic zachodnio- 
europejskich kino „Wodewil* któ- 
re niewątpliwie będzie chlubą na- 


W konkursie mogą brać udział tylko| szego miasta w tym względzie, 


Znając szczęśliwą rękę dyf 


ki konkursu przewidują nagrody za apa- Stobieckiego i oceniając jego dzia: 


łalność zwłaszcza jako kierownika 
„Odeon“ rokować należy 
„Wodewilowi” już dziś wielkie 


względu na| powodzenie, 


i dni następnych ję 
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GŁOS POLSRT" 
Łódż 
24 lipca 1928r. 


Pogoń -- Turyści 3:2 (2:2) 


Wspaniała gra obydwu zespołów 
(Od specjalnego wysłannika „Głosu Polskiego* 


zwykle groźne. Zdawało się, iż 
wynik pozostaje niezmieniony, 
lecz na 8 min. przed końcem Mau- 
rer, po dośrodkowaniu główką 
zdobywa zwycięskiego goala, Wi- 
na to całkowita Lassa, który 
miast wyskoczyć, stał bezczynnie 
patrząc, jak przeciwnik pakuje pił 
kę do siatki. 


Po niepowodzeniu na gruncie rystów uwidacznia się coraz moc- 
Torunia drużyna fioletowych roz-|niej, wreszcie w 30 min. Kahan 
poczęła już II rundę zawodów li-|rozpoczyna piękną kombinacje, 
gowych niezwykle ciężkim me-| Piłkę otrzymuje Kulawiak, dalej 
czem z ambitną drużyną Pogoni| Frydman, później Bałczewski, któ- 
lwowskiej. Sądząc z ostatnich wy|ry po zgrabnem ominięciu obroń- 
ników, osiąganych przez powyż-|cy strzela nieuchronnie pierwsze- 
sze drużyny, mecz bynajmniej niej go goala dla fioletowych. 


już 


zapowiadał się ciekawie, rzeczy-| Nie upłynęło i 6 minut, 
wistość jednak przeszła najśmiel- 
sze oczekiwania, , 
Pogoń wzięła już rozbrat z do- 
tychczasową metodą faworyzowa- 
mia starych „gwiazd“ mocno już 
zdartych i ostatecznie ustaliła 
swój odmłodzony zespół, który 
rzedstawia się następująco: Al- 
bański—Fichtel, Mauer—Deutsch- 
man, Kuchar, Domaradzki — Sza- 
bakiewicz, Mauer, Bacz, Okrutny, 
Prass. Jedynie brak tu jeszcze 
zdyskwalifikowanego Hankego, 
` Turyści bez Frankusa i Wielisz- 
ka w składzie: Lass — Karasiak, 
AL Kubik — Hinc, Kulawiak, Ka- 
han — Hermans,  Bałczewski, 
Frydman, Węglowski, Michalski 
IL 
Po nudnym przedmeczu Czarni 
= T. K. S. wbiegają fioletowi, tuż 
za niemi Pogoń. Łodzianie rozpo- 
czynają, dyktując z miejsca za- 
wrotne tempo, które Pogoń przyj- 
muje. Pierwszy błyskawiczny a- 
itak fioletowych przeprowadzony 
"lewą stroną uwieńczony centrą 
|Hermansa i strzałem Węglowskie- 
go broni Albański Sytuacje cią- 
|gle zmieniają się to pod jedną, 


Wspaniała niezwykle emocjonują- 
‘ea gra rozwija się przed 5.000 tłu- 
mem publiczności. 
| W 5 min. rzut wolny przeciw 
|Turystom. Piłkę chwyta nieobsta- 
lwiony przez obrońców Bacz, mo- 
jmentalnie opanowuje ją i strza- 
łem w dolny róg tuż obok słupka 
a prowadzenie. Rozpoczy- 
nt się nowa serja ataków fioleto- 
iwych, gospodarze zaś nie pozosta- 
ją dłużni. Fichtel, mistrz w grze 
kostki przeciwnika, rozpoczy- 
ma serję fauli, ofiarą których pada 
Bałczewski, odnosząc dość boles- 
|ne kontuzje, mimo to pozostaje 
nadal na placu. Atakiem fioleto- 
wych bardzo ładnie kieruje Fryd- 
man, wspomagany dzielnie przez 
Kulawiaka, narzuca przyziemny 
system gry, znajdując zrozumie- 
nie wśród obu łączników. 

Akcja Pogoni polega głównie na 
forsowaniu skrzydeł, które jednak 
pilnowane  prżez pomoc łodzian 
nic zdziałać nie mogą. Świetny 
technicznie Bacz kapitulować mu- 
si wobec wspaniałej gry obu obroń 
ców. którzy zaprezentowali nad- 
zwyczajną wprost klasę. Niezwy- 
kle pewne i dalekie wykopy wpro 
wadzają w zdumienie widzów. 

W 20 min. udaje się Szabakiewi- 
czowi obejść Kahana i oddać cen- 
trę tuż przed bramką. Lass miast 
ściągnąć piłkę, chce wybić pięś- 
cią w pole, lecz piłka trafia w słu- 
pek i wpada do bramki, Mimo u- 
traty dwu goali Turyści nie zała- 
mują się — trudno poznać w nich 
graczy, którzy tydzień temu ule- 
gli słabiutkiemu T. K. S, Wściekłe 
ataki następują jeden za drugim, 
w drużynie niema słabych punk- 
tów, wszyscy są na swych stano- 


wiskach, wykazując nadzwyczajną |CZny marsz „Szlakiem kadrówki« 


formę, Kuchar nie może sobie dać 
rady ze środkową trójką, która 


się jednak po nią, podciąga i wspa 


to | towych mają szaloną - 
t | pracę, tem 
„pod drugą bramką. przyczem tem-; bardziej, iż atak nie może 


po wzmaga się z każdą minutą. utrzymać piłki. 


Po zakończeniu meczu tłumy 
publiczności wtargnęły na boisko 
przybierając groźną postawę wo- 
bec łodzian. Już podczas meczu 
gracze fioletowych obrzucani byli 
kamieniami przez niesłorną gale- 
rję, Jak się okazało byli to zwo- 
lennicy i sympatycy Hasmonei, 


Frydman mija Kuchara i oddaje 
Węglowskiemu, ten w zderzeniu 
się z obrońcą traci piłkę, wraca 


niałym strzałem zdobywa wyrów- 
nanie. Do przerwy Turyści mają 
możność podwyższenia wyniku, 
lecz dogodną pozycję po rzucie z 
rogu marnuje Bałczewski,,przeno- |specjalnie zmobilizowani, by od- 
sząc główką nad poprzeczką, płacić fioletowym za przegrany 
Po zmianie stron tempo bynaj-|mecz w Łodzi i... pobicie rzekome 
mniej nie słabnie. Kuchar zajmuje drużyny niebieskich, Drużyna fio- 
miejsce Bacza, który przechodzi |letowych siłą torowała sobie dro- 
na prawego łącznika.  Obydwiej gę do szatni, doszło nawet do rę- 
drużyny dążą do zwycięstwa, nie- | koczynów, dopiero energiczna po- 
bywała ambicja graczy i poświę-| stawa graczy Pogoni, którzy po- 
cenie sprawia, iż o każdą piłkę to|spieszyli z pomocą, położyła kres 
czy się zażarta walka. Gra wy-|łobuzerskim wybrykom „usporto- 
równana. Pogoń, widząc, że wy- wionej' publiczności lwowskiej. 
siłki nie odnoszą skutku zaczynał W drużynie Turystów jedynym 
grać ostro. słabym punktem był Lass w bram- 
W 55 min. śliczny przebój Bał-|ce, na którego rachunek zapisać 
czewskiego po wysunięciu Fryd-|trzeba przegraną łodzian. Sądząc 
mana. Lewy łącznik fioletowych |2 przebiegu gry Turyści winni zwy 
wyprzedza znacznie obrońców ijciężyć różnicę 2-ch bramek. Tak 
z 2-ch metrów strzela.. nad po-|Świetnej formy fioletowych nie 
przeczką. Druga okazja do wygra-| widzieliśmy jeszcze w obecnym se 
mia zawodów zaprzepaszczona. Po|zonie i jeśli ona okaże się stałą, 
goń gwałtownie naciera tyły fiole-| Turyści śmiało mogą patrzeć w 
przyszłość, Pogoń — to drużyna 
wyrównana, dobra technicznie, a 
nadewszystko szybka } ambitna. 


jakoś 
Kilka groźnych 
momentów wyjaśnia  Karasiak 
bądź Kubik. Ataki Turystów prze 
prowadzane lewą stroną są nie- 
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Pocieszycielka 


SST RENE TTO WT 


Sędziował dobrze p. Krukowski 
z Warszawy. 


Nasza mistrzyni panna Halina Konopacka ma jak widać gołębie 
serce i czuła jest na niedolę ludzką — pociesza jak może swą 
koleżankę, 


©3QBGQGO0O2G000000095ROGG0000003QGGQQODDGOOQOCOOQCCOGGOJGO 


i indywidualny na ostatnim etapie 
p NA Jędrzejów—Kielce. Wobec tego 


etap ten odbywać się będzie jak 

7 j'ś | poprzednio, jedynie w konkurencji 

o ATNA ERIA rzadka drużynowej, przyczem w skład 
Jemy S1$, drużyny wchodzi 13 ludzi, 

Zapisy do marszu już przyjmu 

je komenda główna związku strze- 

leckiego, 


na trasie Kraków—Kielce w trzech 
etapach odbędzie się 6, 7 i 8 sierp 
nia. Organizatorzy wprowadzili 


zręcznie go wvmija; przewaga Tu-|zmianę w regulaminie kasując bieg 
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Ostatni zdobywcy oceanu 
Atlantyckiego 


Pilot 


Pu drati teig 
amerykań 
Wilmer Stult4 która zwy: ła prze 


Czarni--T.K.S. (2:0) 2:0 


Wczorajsza wiadomość © zwy-|jako przedmecz spotkania Pogoń 
cięstwie T. K. S, nad Czarnemi po|— Turyści. Sędziował słabo pan 
dana przez agencję „Centrosport”|Mallow, popełniając cały szereg 


jest mylna, zwyciężyła bowiem| omyłek. 

drużyna Czarnych zupełnie zasłu-|j W związku z powyższem tabe- 

żenie. la gier o mistrzostwo uległa zmia- 
Zawody mało ciekawe, posta-|nie i de facto przedstawia się jak 

wione na niskim poziomie.  _W|następuje: 


pierwszej połowie przewaga Czar- punkt. gier bramek 
nych, bowiem T. K. S. wystąpił] i, Warta 21 14 29:16 
z silną rezerwą, gdyż najlepsi gra-| 2. LF. C. 20 14 36:20 
cze powołani zostali na ćwiczenia.| 3. Cracovia 19 14 31:20 
Atak Czarnych strzałowo zawo-| 4. Wisła 18 13 42:19 
dzi pod bramką, to też długo trze-| 5. Polonja 17 14 36:30 
ba czekać na pierwszego goala,| 6, Czarni 15 13 26:25 
który padł ze strzału leweśo po-| 7. Pogoń 15 14 32:36 
mocnika,  Wypuszczoną  przez| 8. Warszaw. 14 14 26:27 
bramkarza piłkę dobija Nastula. 9. Legja 13 14 30:23 

Drugiego goala uzyskuje Chmie-| 10, Ruch 13 14 17:21 
lowski z rzutu wolnego dzięki spóź| 11. Turyści 11 15 23:33 
nionej robinzonadzie Kellera. Po| 12 Hasmonea 10 13 28:28 
przerwie gra bardziej ciekawa i| 13. T.K.S. 9 14 30:40 
wyrównana, lecz wynik pozostaje] 14, Ł.K.S. 9 14 22:34 
niezmieniony, Zawody rozegrane| 15, Śląsk 4 14 13:49 


-—— —— 


Kto może wejść do ligi w roku 1929 


Walki międzyokręgowe o mistrzostwo ki. A 


Już wnet rozpoczną się walki|dać do ogólnej wiadomości tabel. 
kl. A o wejście do ligi piłkarskiej, | kę rozgrywek przed 1 września 
,Prawo udziału w tych walkach | przeto prawdopodobnie w tym o- 
(mają mistrzowie kl. A poszczesól-| kresie rozpoczną się decydujące 
nych okręgów. mecze, i 

obec zbliżających się mi-| Dziesięciu mistrzów  okręgo- 
strzostw międzyokręgowych wy-!|wych podzielono na trzy śrupy w 
dział gier i dyscypliny PZPN. u-| sposób następujący: grupa pierw- 
stalił w zarysie sposób rozgrywa-| sza: arszawa, Pomorze, Łódź, 
mia tych mistrzostw. _Terminów | Poznań; śrupa druga: Kraków, 
dotychczas definitywnie nie wy-j Kielce i Górny Śląsk; grupa trze- 
znaczył, gdyż obecnie nie możnajcia: Lwów, Lublin i Wilno. Mistrz 
jeszcze określić kiedy szereg  O,|każdej grupy wchodzi do finału 
Z. P. N. ukończy swe mistrzostwa | mistrzostw międzyokręgowych. 
wewnętrzne, Ponieważ jednak wyj zwycięzca któreśo otrzymuje ty- 
dział gier i dyscypliny obowiąza-ltuł mistrza kl. A P.Z.PŃ. i auto- 
ny jest w myśl postanowień po- matycznie wchodzi do ligi, 


——— —— 


Czechosłowacja--Polska 


Ogólnopolskie policyjne zawody sportowe 


W sierpniu i we wrześniu odbę- 
dą się w Warszawie na rozmaj- 
tych terenach sportowych dorocz- 
ne ogólno-policyjne zawody spor- 
towe. Program zawodów jest na- 
stępujący: 4 sierpnia — zawody| 
pływackie, bieg stylem dowolnym, 
klasycznym i nawznak oraz skoki, 


8 i 9 września — zawody bokser- 
skie (wszystkie kategorje wag), 8, 
września — mecz piłkarski re- 
prezentacji policyjnych Czechosło- 
wacji i Polski, 8 i 10 września —- 
zawody kolarskie, biegi torowe, 
bieg z przeszkodami oraz bieg sżo 
$ sowy na 50 klm., 9 września — za 
6 sierpnia — regaty wioślarskie wody szermiercze (szpady, szable 
(habuki, dwójki i czwórki), 7, 8, 9ļi florety), 10 września marsz 35 
i 10 września zawody lekko-atle-|klm, z obciążeniem; 22, 23 i 24-50 


tyczne (pełny program olimpijski), września zawody hippiczne. 
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Pokwifewaniastariowe 


Pokwitowanie z odbioru należ- 
ności powinno być napisane w ję- 
zyku polskim, a suma w gotówce 
lub papierach wartościowych po- 
winna być wyrażona słowami. Po- 
kwitowanie może być także wysta- 
wione przez obywateli polskich 
narodowości niepolskiej w ich ję- 
zyku ojczystym, 

Jaki język niepolski i na jakim 
obszarze państwa jest w tym przy 
padku dopuszczalny, orzekają o 
tem odrębne przepisy ustawowe. 
Pokwitowanie powinno być wła- 
snoręcznie napisane i podpisane 
przez uprawnionego do odbioru 
należności. 

Jeżeli uprawniony do odbioru 
nie umie lub nie może pisać, pa- 
kwiłowanie ma podpisać i napisać 
osoba postronna, nie należąca do 
składu pracowników kasy, upoważ 
niona do tego przez uprawnionego 
do odbioru wobec właściwego u- 
rzędnika kasy. 

Od upoważnionego do napisa- 
nia i podpisania pokwitowania, nie 
znanego osobiście kasjerowi, nale- 
ży zażądać dowodu osobistego i 
zanotować na pokwitowaniu daty 
tego dowodu. 


lzwarfa seria londyń : 
skich aukcji welnia= 
nych 


W piątek zamknięta została 
czwarta serja tegorocznych lon- 
dyńskich aukcji wełnianych, W o- 
kresie drugiej połowy ujawniła się 
tendencja w kierunku dałekoidącej 
ostrożności. 

Z ogólnej liczby zaofiarowa- 
nych 93.680 bel, sprzedan> tylko 
69 tysięcy, z czego 27 tysięcy za- 
kupił angielski przemysł wełniany 
resztę zaś—kupcy z kontynentu. 
35 tysięcy bel pozostało więc do 
następnej aukcji. Tendencja po- 
myślna dla wełny niepranej pano 
wała w angielskim i częściowo 
kontynentalnym przemyśle wełnia- 
nym. 

Ceny naopół nie ujawniły po 
ważniejszych zmian. 


Rozbudowa sowieckiej 
floty handiowej 


Na odbytem w tych dniach po 
siedzeniu zarządu rosyjskiej floty 
handlowej opracowano program 
budowy nowych okrętów na na- 
stępny okres pięcioletni. 

Program ten przewiduje budo- 
wę 17l-nowych okrętów  handlo- 
wych. 

Z liczby tej przypadać ma 46 
ha okręty do transportu zboża, 26 
— do transportu węgla, 20 — do 
transportu drzewa itd, 

Ogólna pojemność wszystkich 
171 nowych okrętów towarowych 
wynosić ma według powyższego 
pogramu tozbudowy 577 tysięcy 
tan. 

Na term samem posiedzeniu o- 
mówiono również sprawę udosko- 
talenia komunikacji pasażerskiej i 
postanowiono w najbliższym okre= 
sie pięcioletnim wybudować więk- 
szą ilość nowych okrętów  pasa* 
żerskich, 


00 milionów dolarów 


iadpłoty w podatkach. 


Wielki amerykański - koncern 
stalowy United States Stoel Cor- 
põration wytoczył wespół z 92 
sfljowaemi przedsiębiorstwami 
tores rządowi Stanów Zjednoczo- 
njc o wypłatę 111,000,000 dola: 
raw. 

Skarga trustu opiera się na fak 
cie, iż trust ten w ostatnich latach 
madptacił podatków i danin łącz- 


tej wysokości 101,000,000 dolarów 
do czego dochodzi 9 i pól miljo- 
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Zagadnienia polityki eksportowej 


stały się ośrodkiem zainteresowań rządu i społeczeństwa 


Od pewnego czasu obserwuje-|bo prawie wcale przeciwdziałać|z problemem bilansu handlowego 


my na łamach prasy codziennej i|nie potrafili. 


publicystyki gospodarczej nie- 
zmiernie ciekawe i charaktery- 
styczne zjawisko. Prasa codzien- 
na i fachowa publicystyka bardzo 
wiele miejsca poświęca niedoce- 
nianym dotychczas w Polsce za- 
gadnieniom wzmożenia eksportu 
zagranicę oraz kwestjom z tem 
zagadnieniem związanym. 

prawy eksportu do niedawna 
jeszcze traktowane były przez 
rząd, społeczeństwo i prasę nie- 
właściwie: poprostu nie docenia- 
no tych olbrzymich korzyści. ja- 
kie dla gospodarstwa narodowego 
płyną z tytułu opanowywania 
wielkich zagranicznych rynków. 

Hipoteza o gospodarczej samo- 
wystarczalności Polski, o wiel- 
kim i pojemnym rynku wewnętrz- 


nym kraju forsowana była zwłasz; 


cza przez min. Grabskiego, który 
i w swej polityce kredytowej rzą- 
dził się temi metodami. 


Tej zbiorowej hypnozie zawdzię 
czać należy, iż Polska tak późno 
weszła na światowy rynek pie- 
niężny, bo przez 8 lat niepodległa 
ści zupełnie byliśmy izolowani o 
PELE REMA) źródeł kapitału. Je 
żeli na to fatalne dla nas zjawi- 
sko złożyła się jako jedna z przy- 
czyn energiczna i nie cofająca się 
przed niczem propaganda niemiec 
ka, idąca w kierunku zablokowa- 
nia gospodarczego Polski, to dużą 
winę ponoszą również i kierowni- 
cy polskiej polityki gospodarczej, 
którzy tej propagandzie wcale al- 


Dopiero w drugiej połowie 1925 
roku minister przemysłu i handlu 
inż, Czesław Klarner rzucił hasło 
stworzenia instytutu eksportowe- 
go wzorem istniejących tego ro- 


idzaju na zachodzie placówek, Wy 


silki jego nie znalazły jednak od- 
jdźwięku ani u sfer rządowych, a- 
|ni co smutniejsze, u reprezentan- 
'tów życia gospodarczego, Nadmie 
|nić należy, że do tych gałęzi ży- 
jcia gospodarczego, które z dużą 
dozą nieufności wobec problemu 
powołania do życia instytutu eks- 


hasła intensyfikacji eksportu sta- 
ły się tak popularne jak zagadnie 
nie stabilizacji waluty i równowa- 
gi, budżetowej. 

Polityka reglamentacji przywo- 
zu nie doprowadziła do tych wy- 
ników, jakich się dla wzmocnienia 
bilansu handlowego Polski spo- 
dziewano. Zwłaszcza po okresie 
uzyskania pożyczki zagranicznej 
utrwalać się zaczęło w Polsce 
przekonanie, 


importem, że wymiana towarowa 
i zapoczątkowanie ruchu inwesty 


że nie możemy za=, 
mykać się przed produkcyjnym. 
jjest wielce charakterystyczne, 


wstępie. 

Ale zainteresowanie to objęło 
również i prasę oraz publicysty= 
kę, objęło działalność rządu, któ- 
ry sprawom tym coraz więcej po- 
święcać poczyna uwagi. Dość 
wspomnieć tu akcję rozbudowy 
Gdyni, szereg rozporządzeń w 
sprawie handlu zagranicznego, t=, 
sprawnienie polskiej służby kone 
sularnej pod im widzenia po- 
trzeb eksportu i t: d. Zwłaszcza 
to zainteresowanie się rządu za- 
$adnieniami wzmożenia wywozu 
a 
znajduje swe odbicie nietylko w 


portowego się odniosły, był rów-icyjnego wymagać będzie wzmożo|pracach poszczególnych resortów 


nież i przemysł włókienniczy. Na; 
łakt ten zwracamy uwagę iako na 
czynnik, dobitnie świadczący © 
niedocenianiu zagadnień eksportu 
w tym okresie przez życie gospo- 
darcze, 


Plan ministra Klarnera został 
narazie poniechany, ale minister- 
stwo przemysłu i handlu przystą- 
piło energicznie z własnej inicja- 
tywy do gromadzenia niezbędnych 
materjałów teoretycznych, aby w 
ten sposób na podstawie przykła- 
dów z zachodu i St. Zjednoczo- 
nych przygotować gruntownie 
możliwości powołania do życia in- 
stytutu eksportowego w tym mo- 
mencie sprzyjającym, w którym 
życie śospodarcze o to się upom- 
ni iw którym rząd znajdzie na 
ten cel fundusze. 

Projekt ministra Klarnera do- 
czekał się realizacji dopiero w 
dwa lata później, gdy w związku 


nego przywozu do Polski, 


co; gospodarczych, 


ale i w szeregu 


skompensować możemy tylko in-|źródłowych enuncjacji na łamach 


tensyfikacją eksportu naszego. 


W tych warunkach powołanie 
do życia państwowego instytutu 
eksportowego okazało się koniec 
nością, którą w pełni docenił rząd 
marsz. Piłsudskiego. Państwowy 
instytut eksportowy podjął nie- 
zwłocznie swą owocną działal- 
ność, opartą na wypróbowanych 
loskonałych wzorach zagranicz- 
nych. Praca dyrektora instytu- 
tu, Marjana Turskiego i jego naj- 
bliższego współpracownika redak 
tora świetnie opracowywanego 
„Komunikatu Informacyjnego" Ta 
deusza Nowackiego obudziła po- 
ważne zainteresowanie w kołach 
gospodarczych, a tem może tło- 
maczy się w pewnej mierze 
wzrost zainteresowania dla zaga- 
dnień eksportu wśród społeczeń- 
stwa, o czem wspominaliśmy 1a 


Walka o nadbałtyckie rynki węglowe 


Przemysł Kopalniany angielski zyskał 
nowe subwencje. 


Polskie stery przemysłu węglo- 
wego zostały, jak nam donoszą, 
zaskoczone wiadomościa biura 
Reutera, jakoby rząd angielski 
pod naciskiem sfer robotniczych 
zgo się na udzielenie subsy- 
djów przemysłowi węglowemu dla 
podniesienia eksportu węgla an- 
gielskiego. 

Jakkolwiek forma i wysokość 
subsydjów nie są jeszcze znane, 
niemniej powstaje obawa, że 
przez tego rodzaju decyzję rządu 
angielskiego interesy polskiego 
przemysłu poważnie są zaśrożo- 
ne. Nie ulega najmniejszej wątpli- 
wości, iż subsydja te udzielone 
będą w pierwszej linji na ar- 
cie obcego węgla z dawnych do- 
men angielskich, a mianowicie z 
rynków nadbałtyckich, dokąd eks 
port węgla górnośląskiego w o- 
statnich miesiącach przekraczał 
kwotę pół miljona tonn miesięcz- 
nie, 

Decyzja rządu angielskiego by- 
ła pewnego rodzaju niespodzian- 
ką wobec zapewnień, danych swe 
go czasu izbie gmin przez angiel- 
skiego ministra przemysłu, iż rząd 
nie zamierza czynnie przychodzić 


z pomocą przemysłowi węglowe-! ©-—— 
mu, bo inaczej musiałby tak sa-i 
innych) 


mo wspomagać interesy 
|przemysłów, Utarło się wobec te- 
go w opinii ogólne zdanie, że wal- 
į ka, jaka się jeszcze na tych ryn- 
kach toczy, zmierza nie do wza- 
jjemnego wypierania się konku- 


rentów z tych rynków, ale do o-|£ 


kreślenia kwoty udziałów w przy 
szłem porozumieniu europejskie- 


| go przemysłu węglowego, 


Wobec nieoczekiwanej decyzji 


rozumienie węglowe 


rządu angielskiego, widoki na po| SIER 
obecnie są| f 


redukcję produkcji w naszych za- 
słębiach węglowych, a zarazem 
ograniczenie liczby robotników i 
zwiększenie świętówek, pozatem 
powiększenie deficytu bilansu 
handlowego i ograniczenie prze- 
wozów kolejowych. 


Jest przeto rzeczą możliwą, że 
w najbliższych dmach walka kon- 
kurencyjna na rynkach północ- 
nych zaostrzy się i wymagać bę- 
dzie bardzo dużych ofiar, Wobec 
tego wątpliwem jest, czy usiłowa- 
nia robotnicze w kierunku podnie/ 
sienia zarobków w chwili obecnej 
są na czasie i mogą liczyć na po- 
wodzenie. Być może, że polscy! 
górnicy zrezyśnują ze swoich żą-j 
dań, aby warsztatom pracy dać 
możność wyśrania narzuconej im 
walki. Górnik polski ma takie sa- 
mo prawo do pracy, jak i górnik) 
angielski, a sentyment solidarno-| 
ści międzynarodowej wtedy ma 
rację bytu, o ile obie strony wza- 
jemne interesy rozumieją jednako- | 
wo. O ile słychać, górnicy polscy 
nie zamierzają wywoływać silniej- 
szych konfliktów na tle zarobko- 
wym, aby przez to nie pogarszać 
swojego ciężkiego położenia na 
rzecz robotników angielskich. (ap) 
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z|Szytów 


rządowego tygodnika „Przemysł i 
Handel". Od dłuższego czasu każ- 
dy prawie z poszczególnych ze- 
tego pisma przynosi po 
parę artykułów, poświęconych 
sprawom eksportu, 


Ta, równoległość prac w dzie» 
dzinie praktycznej, jaką jest dzia” 
łalność państw. instytutu ekspor= 
towego, oraz w kierunku teore- 
tycznego ujęcia zagadnień eks- 
portowych, jest zjawiskiem ze 
wszech miar  pocieszającem. — 
Świadczy ona bowiem o tem, iż 
mamy ambicje odrobienia w jak- 
najkrótszym czasie tego, co przez 
lat parę zaniedbaliśmy. A tych 
wysiłków wymaga obecna sytua= 
cja gospodarcza Polski, znajdują” 
cej się dopiero na drodze do SF i 
budowy ekonomicznej. 


Co iile spożywamy w Polsce 


Jadamy i pijamy mniej 


Tyle się rozprawia u nas o tęży- 
źnie fizycznej obywatela, tyle się 
projektuje na przyszłość w dzie- 
dzinie rozwoju fizycznego naszej 
młodzieży, tyle się, wreszcie, u- 
siłuje robić dla sportu.,, 


zapomina się O 
rzeczy, bodajże najważniejszej, w 
danym razie: o odżywianiu oby- 
watela tak dorosłego, jak i mło- 
dego, o uczynieniu go odpornym 
na przeciwności fizyczne, 

Statystyka spożycia w Polsce 
ważniejszych artykułów jadal- 
nych, czy pijalnych daje nam pod 
tym względem pouczające wska- 
zówki. 

Zacznijmy od chleba, ściślej — 
zbóż chlebowych. Ostatnie wyli- 
czenia podają, że spożycie zbóż 


A tymczasem 


|chlebowych w Polsce przekracza | dzo małe. 


nieco 200 kg, na mieszkańca rocz 
nie. Jest to niewiele już w po- 
równaniu z taką Francją, naprzy- 
kład, której mieszkaniec rocznie 
potrafi zjeść do 300 kg. zbóż chle 
bowych. 

Ziemniaki zajmują u nas 15 pr. 


terenu, znajdującego się pod upra-; kańca, 


wą rolną, a pod względem ich u- 


'prawy stoimy na drugiem miejscu 


w Europie. Na głowę przypada u 


nas rocznie ze zbiorów około 
1000 kg., z czego około 600 kg. 
zjadamy, a resztę zużywamy na 


paszę dla bydła, na potrzeby go- 
rzelniane, wreszcie na wywóz. Na 
ogół pod względem spożycia ziem 
niaków stoimy dość nieżle. 
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fl około 6 litrów, 


od zachodniej Europy 


Z mięsem jest znacznie gorzej. 
Przeciętnie konsumujemy rocznie 
po 28.8 kg. na głowę. Jest to bar- 
dzo mało, jeśli zważymy, że w 

i Niemczech naprzykład  przecię- 
tnie mieszkaniec zjada 48 kg., a 
w Berlinie nawet 61 kg. Pod 
względem spożycia mięsa jesteś- 
my bardzo zróżniczkowani; w 

arszawie mieszkaniec zjada 
przeciętnie rocznie około 40 kg. 
gdy w takim przepracowanym Šo 
snowcu tylko około 25 kg. 


Z nabiałem jest też nieszcze« 
gólnie. Jaj spożywamy po 3% 
sztuk rocznie, gdy w Anglji 107, 
a Kanadzie 313. W tym samym 
stosunku spożywamy mniej od za 
granicy masła, sera i mleka. 

Spożycie cukru jest u nas bar- 
Dlatego znaczną jego 
„część musimy eksportować. Niz- 
mniej konsumcja jego stale się 
zwiększa i w ubiegłym roku wy= 
niosła około 11 kg. rocznie na 
mieszkańca. W porównaniu z in- 
nymi krajami jest to niewiele: 
Anglja spożywa 40 kg. na miesz- 
Danja 47. Holandja 33 
Niemcy 20. 


Mniej, niż przed wojną, pijamy 
(chwała Bogu) alkoholu, bo oko- 
ło 1.56 litra na mieszkańca rocz- 
nie. Tłomaczy się to znacznem 
zubożeniem ludności i szeregiem 
zarządzeń prohibicyjnych, Tak 
samo jest z piwem, z tą tylko ró- 
źnicą, że stopniowo zbliżamy się 
do norm przedwojennych. imo 
to daleko nam jeszcze do spoży* 
cia w innych krajach, w Belśji, 
naprzykład: my pijamy rocznie 
Belgja zaś prze- 
szło 200 na mieszkańca rocznie, 

Spożycie kawy wynosi w Pol- 
sce 0.2 kg. na mieszkańca rocze 
nie, w Anglji 0,5 kg, w Niem- 
czech 3 kś, we Francji 2,5 i w 
Holandjji 8 kg. na mieszkańca 


na dolarów procentów.  Zwrotu|słabe. Stanowisko rządu angiel-. gpg M ży R 2; AE 
tej sumy domaga się obecnie trust! skiego nie przyniesie jednak u-| M (Zywcem pogrzebany) „Mało ri Pany. erbaty: rocz- 
1X AARIDOAAKARANAKAKIOCAKK | praśnionego celu przemysłowi Fot LEJ y kg, ddya R: rs siyin Ai 
PA pe SER ze-| POW : „ gdy angli rafi wypić oko- 
Or. med, powa a w Polsce, jak 16 Tragedja Łydowsńta ło 4 kg. 
m w w w Í MAC PAC 00. Rec? DY SSA W : kak : t 
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AAR AE „c NEET o. = fku nadbałtyckiego nie utracić,| FR 3 WKTOTCE na mieszkańca 0,3 kg, w Niem- 
Specjalista chorob skoriych, WENE-|vq,> idzie tu zarówno o interes| AR czech około 2.6 kg. 
tycznych i moczopłejowych robotnika, jakoteż państwa. ZEE Słowem jadamy i pijamy mniej 
Przyjmuje Gu » do w wiscz Wyparcie węgla polskiega z ryn- PAEAN A ME S OWE”. od zerhodniej Europy, 


Sżaniiiewicza 34, tei, 5940, ków nadbałtyckich oznaczałoby 


Teatr Letni 


w Parku Staszica 
(Dojazd tramwajami Nr. Nr. 2 i 7) 


Teatr Letni Też ziś i EL, 


w Parku Staszica | DORRES 
(Dojazd ŚNISZ! Nr. Nr. 2i 7) 


Drugie wydanie aktualnej rewji G. Waszoczaci 


8 PRAE numerów EEREN. 
w wykonaniu pp. Soboltówny, 
Szmarówny, Wojnara i Girlsów 

UDZIAŁ PRZYJMUJ A z 


Dąbrowska, Niedziałkowska, Niemirżanka, 


Szubert, Winawer, takon 
PWC Krzemiński, Tatarski i Skorasiński. < 
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Ni ZDZ a zdolność regeneracji | 


FABRYKA ELEMENTÓW ELEKTRYCZNYCH 


»ELEKTRON= 


w HraKowie, św. Łazarza 23. 


Rudnicki; 


IIA f 


RCW 
CA opór wewnętrzny 


GhOHUANO BZuUBNO<ZNOBE 


Do nabycia we wszyskich pierwszorzędnych firmach 


Dr. med, 


pa 
Różaner 
Dzielna 9 
Tel. N 28-98, 
Choroby skórne, 


(INY manipulani 


na średnie i cienkie artykuły modne, 
przeważnie skręcane  (cwirnowane) 


poszukiwany do dużej fabryki zagranice. 


Oferty w jęz. niemieckim pod „R* do 
admin, „Głosu Polskiego“. 6861—3 


czopłciowe. 
Przyjmuje 

od 5—10i od 5—8 

Leczenie lampą 
kwarcową. 

5 | Dla Pań od5—5pp. 


kalnia dla Pań: 


Doktór 


Klinger 


Choroby wene- 
ryczne skórne 
i włosów 


Leczenie lam- 
pa kwarcową 


Andrzeja nr. 2 
Tel 32-28. 
Godziny przyjęć : 
od 1.50-2,50 dia Pań 
od6—8 dla Panów 
W niedziele i świę- 
ta od 10—12 


„PROSZEK:0D. BÓLU GŁOWY DLA DOROSŁYCH 


KOWALSKINA 


| g EA A, WAJŚLNIEJSZE 
MUZ 


TADKA E AESTARARI TYCZNA 
„AP.KOWALSKI wanaz 


NB 


Baczność, F ryzjerzy 
Woda kolońska i kwietowa kg. od Zł. 3.20 


„Vegetal* » Od „ 1.40 Dr. med. 
„Mydło do golenia „Oro* „ 6.— 
Brylantyna „ 3.40 ; 


BRAUN 


i | Południowa 23, 
Telef. 40-26 
powrócił 
Specjalista 
chorób skór= 
nych i wener” 
rycznych. 
Leczenie światlem 
(Lampa Kkwars 


Narzędzia fryzjerskie stalowe i platerowane po 


LEI availa i 


cenach fabrycznych 
— Jiko w KR 


lekiromonterzy 


znajdą natychmiast zatrudnienie. Zgłosić się z odpi- cową). 
sami świadectw do firm Brown Boveri, Sp. AKC.) przyjmuje od 9-11 
Łódź, Piotrkowska 118. 820—2 r. i od 5-8 po poł. 


mrm 


Frenumerała 


WYZNACZ ZE OE POKO I LWA 
Madskier: Coustaw WaSSETguL. 


weneryczne i mo- | j$ 


PENENT, 


Oddzielna pocze- | $ 


| A e eee OWA O NK LA 2 
miesięczna „Głosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami wy- 
nosi w Łodzi zl, 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; u A iasi 
syłką pocztową w kraju — zł, 5—; zagranicę — 


PRACA“ 


Ñ Tow. Szerz, Pracy Zawodowej $ 
| wśród Kobiet żyd. w Łodzi, 5 


Tel. 67-15 $ 

Przyjmuje zapisy na 

1. Krawiectwo; 

2. Szwactwo; 
Ręczne roboty; 


Ondulacje i Manicure; È 
, Maszynowy haft artystyczny Ę 


3 Wólczańska 21. 


©| Informacji udziela sekretarjat 
$ od godz, 9—1 r. i od $—7 wiecz, 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów i gabinet 
dentystyczny przy Górnym tynku 
Piotrńowska 294, tel. 22-89 
przy przystanku (tramw. pabjanickich) 
przyjmuje chorych w chorobach wszyst- 
kich specjalności od g 19 rano do 7=ej 
po poŁ Szczepienie ospy analizy (mo- 
czu, kału, krwi, plwocin etc.) operacje 
opatrunki, 
Porada Bzłote. Wizyty na mieście 
Żabiegi 1 operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne, Klektryzacja.  Naświetlanią 
iampą kwarcową. . Roentgen, Zęby 
sztuczne, korony złote platynowe 1 mosty 
W niedzieie 1 święta do gəz po pol 


0000000000000 


2 Falk 


Choroby skórne 


Dr. 


St. Bibergal 


Choroby skórne 
i weneryczne 


S WEDETYCZUB elektroterapja 
y Moniuszkill 
Nawrot 7. tel. 6522, 


Przyjmuje od 8-10 
rano i od 5-8 wiecz 
aW niedziele od 


2110-12. Panie od5-6 


Tel. 28-07. 


Przyjmuje od 
10—12 i od 5—7 


a 20, 


Chodecki, 


g przyjmuje: 
$| środy i czwartki od 10—ł i od 4—7 


Puchniewska, 
Tartakowicz; 


Dramat wschodni w Y-ciu aktach. 
W rolach głównych: MARIA JACO- 
BINI i HARRY LIEDTKE. 

Dla młodzieży: 


Niesamowite przygody, osnute na 
tle powieści )ULJUSZA VERNE'A 


46 
„Europa mówi o fem 
(Podróż naokoło świata w 18 dniach) 
W rolach głównych: WILLIAM 
DESMOND i LAURA la PLANTE, 


Wiejski Kinematograń Oświatowy 
Wodny Rynek(róg Rokicińskiej). 
Tel. 1826 Dojazd tramwajami 16 i 10, 
Od wtorku, dn. 24-g0 do ponie- 
działku dn. 50 lipca 1928 r, wł. 

Dia dorosłych: 

W poczekalniach kina codziennie 
do godz. 22 audycje radiofoniczne. 
w branży jedwabniczej poszukiwa- 
ny. Reflektuje się tylko na pier- 
wszorzędną siłę. Oferty ' wraz z 
curriculum vitae składać do admin. 


ARABRA 
niniejszego pisma sub „Soie”. 


Powrócił 


Dr. med. P. Langbard 


Zawadzka 10. Tel. 6-30 


Choroby skórne i weneryczne 


Przyjmuje od 8—1 i od 5—8-ej 
Dla pań od 5—6. 876—6 


| Dr. B. DONCHIN 


Specjalista chorób oczu 


i powrócił do Kraju 


poniedziałki, wtorki, 


ul. Moniuszki 1. 
tel. 9-97. 


UŻYWAJCI E! 


POSZUKUJĘ 


4.ro lub 5-cio pokojowe- 
go mieszkania. 


Oferty do sr. ZŁ niniej- 
szego pisma pod „C. A 


Z Nr. 


ZUPEŁNIE NOWE PIOSENKI 
o wszechwładnej modzie, 

o łódzkiej prasie, 
o letniskach i uzdrowiskach i inne. 


z | kupieckiej, 


idd 


E CEEA 


Kino Spát. Prac. Państw. 


SienKiewicza 40. 


a a a n a E ae 
KINO w OGRODZIE 
W razie niepogody— na sali! 
Od wtorku 24 lipca do poniedział- 
ku 50 lipca włącznie 


Ld 
Rozwódka 
z temperamentem 
Tryskająca szampańskim humo- 
rem komedja, 


Fragmenty obrazu: -dniowa milość 
4.dniowa separacja. 14-dniowy roz- 
wód. Ponowny ślub. Dalszy ciąć 
rozwodów. — Smiech, — Satyra, 


Nastepny program: 


„Tajemnica pani $." 
w Kolat głównych: Olga Czechowa, 
Xenia Desni i Fred Solm. 


an O Z M, a NN > 
Początek w dni powszednie, soboty, 
niedziele i święta o 9%. 4 po poł 


Ogłoszenia drobne 
KUPNO i SPRZEDA y 


NA WYPŁATE! 
Białe towary. purpur, materacowe, 
obhusy, ręczniki, kołdry, kapy, firan- 
ki. prześcieradła, Sciereczki, zetiry, 
chodniki podpinki, wyżymaczki po» 
leca Leon Rubaszkin, Kilińskiego 44. 
6594—5 
PARLOFON 
szafkowy szwajcarski w nowym stanie 
tanio sprzedam. Andrzeja 47, li p. 
m, 6. 880—1 


DO SPRZEDANIA 


tresowany pies-wiik. Rzgowska 46, 
m, 10, 782—1 


PIANINA, 
fortepiany na raty. Pianino używane 
Seilera. Chodkowski Sienkiewicza 25 
22 LIPCA 


$66—3 

o godz, 8,50 wiecz. przy rogu Gdań- 
skiej t Al, L Mają zaginął pies-wilk, 
Udprowadzić za dobrem wynagrodze 
niem na ul. Andrzeja í, m.6, lewa 
oficyna, I piętro. 374— 1 
mę awa (wą m wą m Z Ea mą wa 

DYWANY 

reperuje Tkalnia Sztuczna, Piotrkow= 
ska 92. 578—51 


DONIESIENIA ROZM. 


GIELDA PRACY 


„= e ranore 


CHCESZ OTRZYMAć POSADE? 
Musisz ukończyć kursa fachowe kore= 

spoudencyjne prot, Sekułowicza, War- 
szawa, Zórawia 42, Kursa wyuczają 
listownie: buchalterji, rachunkowości 
korespondencji handlowej, 
stenografji, nauki handlu, prawa, kali- 
grafji. pisania na maszynach, towaro= 
-į znawstwa, angielskiego, trancuskiego 
niemieckiego, pisowni, tortografji). Po 
ukończeniu świadectwo, Ządajcie pro= 
spektów. 102—4 
— — m Z. i m w m a 

POTRZEBNY 

czeladnik stolarski na budowlane ro- 
boty, Główna 04, 563— 


Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpalto 


zagranicznych o 100 orocent drożej. 
Wydawaiciwo Powszechne" S&D. 2 ORK. Gd. 


J strona i wtekście 40 groszy, strona 5 szpalt. — Nekrologi 50 gr. sS szpalt. —— Nadesłane 
po tekście 30 gr. strona 5 szpalt, — Zwyczajne 10 groszy str. 10 Szpalt, — Ogłoszenia zarę, 
id i zaślibinowe 10 złot, — Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są © 50 proc. zaś 


w drakazmi „Głosudł ojsnicza PIQKKOWIKA diir 


em 


